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Wielkie zmiany polityczne w Polsce
W ARSZAWA, 20. 2. Dziś o godz. 

i) nr. 00 po poł. pułk. Adam Koc p rzei 
rozgłośnie radiowe da nam zarys no­
wej organizacji Narodu.

Prace nad konsolidacją ogólno - na 
rodową powierzył pułk. Adamowi 
Kocowi Wódz Naczelny marszałek E. 
Śmigły - Rydz w pam iętnym  przemó 
wieniu dn. 24-go m aja z. r.

Odczuwana powszechnie potrzeba 
konsolidacji wewnętrznej społi) zeń - 
slw a na grancie narodowym i sprawie 
dłiwości społecznej znajdzie swe za 
spokojenie. Pułk. Adam Koe wytknię 
ramy organizacyjne, w których żywe 
i czynne siły narodu polskiego stanąć 
będą mogły do pracy, by „Polskę pod­
ciągnąć wyżej “ — w myśl wskazań 
LWodza Naczelnego.

Konsolidacja ogólno - narodowa 
posiadać będzie tym donioślejszą wa­
gę, że równolegle rozwija sic proces 
krystalizacji polskiej myśli gospodur 
czej. na co wskazuje m. in. artykuł 
"wstępny dzisiejszej „Gazety Polskie r

Sprecyzowania ogólnej polskiej racji 
atonii, wytycacnia zasadniczych klernn. 
ków polskiej myśli politycznej dokonano 
Już wcześniej. Dokonał tego dzieła Józef 
Piłsudski. Teraz przychodzi kolej -.ta pre 
eyzowanie i konsolidację myśli gospo­
darczej.

Dwa zasadnicze kierunki polskiej 
inyśli gospodarczej krystalizują, się 
obecnie w Polsce.

Pierwszy
„jako nacjonalistyczny i społecznie rady­
kalny — to skonkretyzowana i skrystali. 
sewana na podstawie praktyki i polskiej 
rzeczywistości — rdzennie polska myśl 
gospodarcza, fragment ogólnej polskiej 
inyśli politycznej. Dążeniem jej wyko­
nawców jest silna, bogata, uporzgiłkona. 
na. prawdziwie nowoczesna Polska. Po 
drugiej stronie barykady zostaną ci v.szy 
scy, co nowych czasów nie wyczuwają, 
polskiej rzeczywistości nie rozumiej.) i 
korzeniami swyini tkwią w teorii i ptak 
tyce obcyeli nam organizmów lub tei w 
eiT/sach zamierzchłych i odległych-

„Jesteśmy pewni, że kolo haseł wysu 
wanych przez skrystalizowana polska 
myśl gospodarczą, skupia się wszystkie 
elementy dynamiczne i twórcze --  nieza­
leżnie od różnic w poglądach, które je 
niegdyś dzieliły, niezależnie od puuktiw 
wyjścia ich twórczej ewolucji.

K rystalizacja polskiej myśli gospo

Lek. dent.

SOSNOWIEC, P IŁ S U D S K IE G O  10 
ielef. 83.040 

PRZYJMUJE od 19 — 1 i od 4 — 7.

P R Z Y C H O D N I A

LECZNICZA
c h o ró j  w en e ry c  nych  i s. dr. „Pom oc"

została przeniesiona 
Sosnowiec, ul. 3-go Maja 31.

Czynna: 11-1 i 5-8 pp. w święta 111 
— W izyta 5 ztotycii. —

Dzisiejsza proklamacja pik. Koca
dsrozej mieści się całkowicie w konso­
lidacji ogólnonarodowej, której pod ­
stawy organizacyjne, w myśl wskazań 
Naczelnego Wodza zarysuje płk. A 
dam Koc w swym dzisiejszym prze?.

mówieniu radiowym.
Dzisiejsza proklam acja obozu kou 

t olitlacji narodowej posiadać będzie 
zasadnicze, przełomowe w dziejach 
współczesnej Polski znaczenie.

Zagranica o proklamacji
Prasa  francuska wyraża żywe zon 

leresowanie zapowiedzianym na nie 
dzielę przemówieniem płk. Adama K  r 
ca. ,,-Liberte" zamieszcza depeszę o 
znaczeniu przemówienia płk. Koca wt.

 .........   f,m

„W kierunku nowej orientacji polity 
ki polskiej”. „Home librc“, organ b. 
ministra pracy Frossarda opatruje ob 
szerne informacje na ten tem at ty tu ­
łem: ..Polska w przede dniu wiclkicu 

m m em aam

Zamach na wicekróla Abisynii
K i lk a  o s ó b  z a b i ty c h  i r a n n y c h

PARYŻ, 2(1. 2. PAT. Agencja Hu 
vasa donosi z Addis Abeby: Wczoraj 
w południc w chwili, gdy wicekról 
Graziani w otoczeniu władz cyw il­
nych i wojskowych rozdawał w kościo 
lach i meczetach z okazji urodzin 
księciu Neapolu, jałmużnę, ubogim, ■/ 
tłumu krajowców rzucono w kierunku 
wicekróla i jego otoczenia kilka bomb

Odłamki bomby randy wicekróla 
Graziani, zastępcę szefa szlahn aero- 
uantycznego generała Liotta i głowę 
kościoła koptyjskiego ahuna Cyryla. 
Kilkunastu krajowców zostało zabi 
tych. Rany odniesione przez gen. Lio 
tta są ciężkie, natomiast wicekról Gra 
zlani odniósł obrażenia nie zagrażają 
< o śyciu.

Stosunki polsko-niemieckie
omawiał prem. Baering z marszałkiem Smlgłym-R/dzem

PARYŻ, 20. 2. W związku z pf-i>y- 
lem premiera Goeringa w Polsce, 
..l\Iatin“ i „Petit Parisian4 zamieszcza 
ją depeszę agencji Inform ation z Łon 
oynu, która twierdzi, że jedyną kon­
ferencją polityczną, którą gn. Goermg 
odbył w czasie swego pobytu w W ar­
szawie, była rozmowa u marszałka 
Śmigłego-Rydza.

Gen. Goc.nng, zaznaczając, że prze

mawia w imieniu kanclerza Hitlera, 
wyraził nadzieję, że stosunki niemicc 
ko-polskie będą w przyszłości tak sa­
mo dobre, jak dotychczas Niemcy — 
oświadczyć miał gen. 0 tiering — r.ic 
żywią żadnych rewindykacji tery to­
rialnych wobec Polski i ze. ?wej s tro ­
ny wyraził nadzieję, żc i Polska nie 
żywi żadnych roszczeń, które!-y doły 
ezvły Prus Wschodnich.

Odwołanie Rozenberga z Madrytu
Ciekawe posunięcie rządu sowieckiego

M O  KWA, 20. 2. i AT. N.« mocy 
postanowienia rządu ZSRR, z dnia 
19 Inn. poseł sowiecki w Hiszpanii Ko 
-enberg został odwołany. Według iu— 
fonnaeyj kól oficjalnych, odwołanie 
Rosenberga nastąpiło wskutek prze­
niesienia go na inne stanowisko, lecz­
nic wiadomo jakie.

Korespondent PAT‘a dowiaduje

się ze źródeł miarodajnych, iż następ 
cą Rosenberga zostanie radca posel­
stwa sowieckiego w Stambule, Gajkis 

Zaznaczyć należy, ż c  poseł hiszpań 
-ki przy rządzie sowieckim, Paskua. 
który w początkach lutego wyjechał 
do Hiszpanii, dotychczas jeszcze 
powrócił i niewiadomo, kiedy powróci

Walne obrady
członków Polskiego Związku Piłki Nożnej

W ARSZAW A, 20. 2. Wczoraj n z  
poczęły się w W arszawie obrady w al­
nego zebrania członków PZPN . przy 
udziale przedstawicieli 14 okręgów.

Obrady zagaił prezes gen. Bończa 
Uzdowski, który oświadczył, że wsku 
Tek ostatnich wypadków rezygnuje ze 
stanowiska prezesa i jako swego ewen 
łualnego następcę wymienił płk. Głą­
bi sza.

Na przewodniczącego zebrania ;«> 
wołano p. Seidlńza z Poznania.

Następnie odbyła się dyskusja, w 
klórej godzinne przemówienie wygło­
si! delegat okręgu warszawskiego płk 
Rudolf, poświęcając wiele uwagi nie 
dociągniędom gospodarki PZ PN . i

sprawom wyszkoleniowym. Następ 
nie przemawiał p. W ilier z okręgu sta 
msławwoskiego, który zarzucił PZPN 
przekroczenie statu tu  przy załatw ia­
niu sprawy klubów stryjskich. N a­
stępnie przedstawiciel ligi państwo 
woj dr. Obrubański wskazał na zaję 
cie przez PZPN  wielu terminów.

Po sprawozdaniu komisji rew i­
zyjnej ustęrmjącemu zarządowi udzie 
łono absolutorium.

Po przerwie przystąpiono do załat 
wienia prelim inarza budżetowego i 
rozpatrzenia licznych wniosków zgło­
szonych przez zarząd PZPN . i poszczę 
gólne okręgi. Dalszy ciąg zebrania 
ćziś.

zmian politycznych1*, przypomina o 
lo  działalność pik. Koca, jako wicemi 
n istra skarbu i prezesa Banku P o l­
skiego.

P rasa  niemiecka inform uje o wy ­
znaczonym na niedzielę przemówieniu 
i  łk. Koca; snując na ten tem at kom ca 
larze i domysły i podkreślając znaczę 
Jiie polityczne tego wystąpienia,.

P rasa  wiedeńska stwierdza, że < - 
głoszenie deklaracji z napięciem ocze 
kiwane jest przez społeczeństwo poi - 
skie. Nowy obóz — piszą dzienniki - -  
umożliwić ma konsolidację wewnęfrz 
ną Polski aa zasadach narodowych i 
społecznych, zamierza stworzyć jedno 
licie kierowaną i zoigamzowaną wo- 
ię narodu, służąc realizacji celów za­
kreślonych przez obowiązującą kon­
stytucję.

Obrady plenum
S e j m u

.WARSZAWA, 21. 2. N a w stępii 
wczorajszego posiedzenia plenarnego 
sejmu zakończono debatę nad prełilni 
r.arzem m inisterstw a rolnictwa i re ­
form rolnych.

Na zakończenie zabrał głos min. 
Poniatowski poświęcając znaczną 
c^ęść swego przemówienia zagadnie 
mu przebudowy ustroju rolnego.

Następnie przystąpiono do dysku­
sji nad preliminarzem Ministerstw & 
Wyznań Religijnych i Oświecenia Fu 
bhcznego.

Sprawozdawca poseł Pochmarski 
podkreśla prace nauczycieli i organi- 
zacyj zawodowych nauczycieli.

Następnie kilku posłow zabierało 
głos w dyskusji, po czym dłuższe prza 
mówienie! wygłosił min. Święto sław­
ski.

 -----©o°—

P ow ód ź  w  kieleckim
K IELCE, 21. 2. W dniu wczoraj 

szyin poziom Wisły pod Koszycami 
w pow pinczowskim podrnós! s:ę o 
dalsze CO cm. i wynosi w chwili ohec- 
nej 154 cm. ponad poziom normalny. 
Rzeka Nidzica zalała obok Skmime- 
i/,a około 120 ha gruntów, nie wyrzą­
dzając narazie większych szkód. Wci 
brane dopływy tej rzeki podmyły w 
kilku miejscach tor kolejki wąskoto­
rowej na odeiuku Działoszyce — Uu- 
dzynowice, skutkiem czego ruch pocią 
go w7 na tej przestrzeni odbywa się z 
przesiadaniem.

Również rzeka Nida wystąpiła ze 
swego koryta, zalewając okoliczne po 
la i łąki. Wobec padającego deszczu i 
roztopów spodziewany jest w dalszym 
ciągu przybór wód.

W okolicy Kielc ponownie wylały 
’zeki Silnica i Bobrza, zalewając oko­
liczne pola i łąki. Zc wzgiędu na roz- 
lopy śnieżne w niżej położonych uziei 
nicach Kielc woda wdaGa się do piw 
nic i niektórych mieszkań, skutkiem 
czego kilkakrotnie wzywano straż po­
żarną oraz pogotowie techniczne ma­
gistratu. Na skulek roztopów kornuni 
Kac ja  piesza, z tymi dzielnicami zosta­
ła przerwana.
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Na szpaltach pism
„W SPÓLNOTA INTERESÓW "
W  związku z zaprzeczeniem, że 

rząd nie zamierza skorzystać z propo­
zycji p. Faltera i nie sprzeda mu 
„W spólnoty Interesów" — ABC  
stwierdza, że zabiegi p. F . są faktem.

P Alined I  a lter posiada w p t/v  na 
30 procent górnictwa węglowego aa serc 
me Polski ałtojąc na czele koncernu, o. 
hejmująeego „Wspólnotę Interesów*, 
zdobyłby wpływ na blisko połowę na-ŁSj 
produkcji hutniczej, powiększając zsra 
zcni swe wpływy w górnictwie węglo­
wym o jakieś 10 procent.

Czyim kosztem doszedłby p F alter lo 
takiego stanowiska!

„Wspólnota Interesów“ nat.yia byłai 
1 rzez rząd kosztem około 46 milionów 
złotych. Było to uważane za wielki s u k  

ces. Ou togo czasu koniaktnra w hunnie 
U ie  żelaznym w ydatnie się poprawiła. 
F. Fait er oferuje za „Wspólnotę" SO im 
bonów złotych, to znaczy pozornie o 
m iliony zł. więcej. Jednak  należność ma 
być wpłacana w ośmiu ratach rocznych 
do 10 milionów ■/!. Biorąc zp podstawę 
stopę procentową, jaka jest w Polsce, wy 
niesie to w wartości bieżącej akurat 
mniej więcej tyle, ile zapłacono za 
„-Wspólnotę", t. j. okoto 46 milionów zł 

Ale nie tu ta j jeszcze tkwi punkt cięż 
Kości tej transakcji. Cbcdzioto, że równo 
czfcśni? p Falter stawia jako warunek 
transakcji zgodę rządu na podniesienie 
cen żelaza o 10 procent. Co to znaczy 

W Polsce zbyt żelaza walcowanego 
wynosi rocznie około 252006 ton, a cena 
wraz z różnymi dodatkami około 300 zł. 
za 1. Zatem różnica ceny wynieś, ok S0 zł 
od tony. Ponieważ „Wspólnota" sprzeda 
je  na rynek wewnętrzny około 12.3'łCO 
ton rocznie, przeto jej przypadłoby w u- 
(1 z cale w związku z podwyższeniem cen że 
laza 37,5 milionów zL rocznie, a w ciągu 
S lat okrągło 300 milionów złotych. Bits 
k) cztery razy tyie iie ma zapłacić p 
F alter za „Wspólnotę".

Ponieważ splata ma się odbywać y  
ra  ach, możua fallerowską ofertę przed 
d a  wić w sposób uproszczony lak:

.ifiocli mi rząd odda „Wspólnotę" za 
darmo, niech mi zapewni zysk 37,5 mino 
nów złotych rocznie, a ja z tego zysku 
10 milionów’ bęcłę oddawał rządowi*.

Taką transakcją interesują się także 
1 inne dziedziny przemysłu, zwłaszcza 
zaś kartele, które czekają na pierwszy 
wyłom w cenach żelaza, by z kolei j ed 
wyższa ceny cukru, cementu, nafty, wę­
gla ,itd. itr

Meble
najkorzystniej kupisz zn gotówkę, 
raty, o łligacje pożyczek w nowo- 
oiwartym  fabrycznym s k ł a d  z i >o 

chrześcijańskiej iirm y

„Spójnia*
Spółka z ogr. odp. 

SOSNOWIEC, ul. 3-ga MAJA 2H.
albo w składach lejzo firmy 

w m-DZIM E, uł. Narutowicza 8,
icief. 7IS47.

Z  KRAJU
NAPAD FABRYKANTÓW NA IN.

SPEKToRA PRACY.
W Łodzi onegdaj przed wieczorem do­

konano na posesn fabrycznej przy ul. 
Polriocnej 32 niezwykłego napadu na 
przeprowadzającego kontrolę inspektora 

*piacy dr. Fas tera
K ontrola przeprowadzona została 

wskutek skarg na wyzysk, uprawiany 
przez właściciela małej fabryki obuwia 
mejaikego If. Birm ana i kierownika tej 
fabryczki Arona Dessaua.

Po dokonaniu kontroli zjawił się Des 
sau, który wepchnął inspektora pracy do 
kantorku, którego drzwi zamknął na 
klucz, a następnie wraz z pomocnikami 
odebrał przemocą dr. Fas terowi z teczki 
akia protokułów oraz wyciągnął mu z 
kieszeni legitymację służbową.

W wyniku zarządzonego dochodzenia 
w dniu wczorajszym zarówno Aron Des_ 
sau, jak i właściieeł fabryki Bi: man z o 
stal osadzeni w areszcie do dyspozycji 
władz sądowych.

MAGISTRALA WĘGLOWA
wkrótce już będzie oddana do użytku

Dnia 25 bm. odbędzie się w War 
sza wie posiedzenie komitetu dyrekcyj 
nego Towarzystwa Kolejowego fran­
cusko-polskiego. N a posiedzeniu tym  
omawiane będą sprawy, dotyesące 
rozpoczęcia prac przygotowawczych, 
mających na cel ii przejęcie od zarzą­
du Polskich Kolei Państwowych ek­
sploatacji magistrali węglowej Śląsk 
— Gdynia przez Towarzystwo K ole­
jowe francusko-polskie.

Na ptosiidzeniu ustalony również 
będzie p lan  w ydatków  zw iązanych z 
podjęciem  nowych robót in w esty cy j­
nych na teren ie m agistra li. Fundusze,

uzyskane z pierwszej emisji obligacyj 
Towarzystwa Kolejowego w kwocie 
400 mili. franków pozwoli Towarzy­
stwu na
doprowadzenie jednotorowej linii Her 
by Nowe — Gdynia do stanu, któryby 
umożliwił jej tymczasową eksploata­

cję przez P. K. I*.
Z wpływów drugiej emisji obligacyj 
w wysokości 540 milionów' franków 
przewiduje się
dokończenie inwestycyj na jednotoro­

wej linii Herby Nowe—Gdynia,
co pozwoli na prow adzenie eksplo­
a tac ji tej linii w lepszych w arunkach.

WIADOMOŚCI TURYSTYCZNE, K a iom ice , O a m ro ta  6 ,  tel. 3 5 6 6 9
poszukają we wszystkich inłejscowościae h Zagłębia energicznych sumiennych 
współpracowników do działu redakcyjnego i administracyjnego. Wymagane.

fachowość i b. dobre referencje.

Tajemnice japońskiej policji
Torturowanie przy pom ocy kropli wody

U jaw nienie fak tu  stosow ania to r ­
tu r  przez policję japońską zaskoczył) 
cały św iat cywilizowany, p rzyw ykły  
do traktow ania. W schodzącego Słońca, 
jako  k ra ju , k tó ry  dawno już  zerw ał 
z wschodnim  barbarzyństw em .

M etody śledcze w rodzaju  w lewa 
i-ia więźniowi wody przez dziu rk i no- 
f a, tylko „na oko" w ydają  się czymś 
niewinnym . W istocie rzeczy 
j.«st to straszliwa tortura z repertuaru 

chińskiego, 
k tó ry  zna cały szereg tego >)dzaju 
katuszy. W iem y na p rzyk ład  o i n ­
nym, nie m niej strasznym  chińskim  
sposobie to rtu row an ia  p rzy  pomocy t  
zw. krop li wody. Sposób ten  polega 
na  system atycznym , w regularnych 
małych odstępach puszczaniu  krop-.i 
wody na czoło człowieka. Nie ma tak  
silnej natury  ludzkiej, k tó ra  by tę 
to rtu rę  zniosła i eksperym ent 
kończy s/ę zazwyczaj po pewnym  

czasie — obłąkaniem delikwenta.
Również w S tanach  Zjednoczonych

zdarzają się jeszcze w ypadki stoso­
w ania  to r tu r  jako  środka „śledczego". 
Policja  am erykańska posiada jednak  
własny, odm ienny system  dręczenia 
delikwentów, noszący tam  nazwę 
.trzeciego s-opnia badania". N a czym 

systen ten polega, mc wiadomo do­
kładnie. Musi być jednak  nie m niej 
id  azjatyckiego okropny, skoro zda­
rza ją  się w ypadki zgonu o fia iy  vy 
czasie „badania". Obecnie w łaśnie to 
czy się w jednym  z m iast am ery k ań ­
skich proces przeciw ko trzem  funkcjo 
nari uszom policji, oskarżonym  o s to ­
sowanie

„trzeciego stopnia badania" 
wobec jakiegoś więźnia z takim  skui- 
kieiQ# że nieszczęśliwy zm arł w stras? 
nycłi m ęczarniach. W  S tanach Z jedno 
czonych jednakże metody te są suro 
wo zakazane, a w w ypadku tu  wymię 
łiionym, oskarżyciel publiczny zażądał 
dla w szystkich trzech fu n k ejb n ariu  
sżów policji kary  śmierci dla o d s tra ­
szającego przykładu.

Tragiczna śmierć żołnierza
pod kołami parowozu

Pociągiem  osobowym zdążającym  
wczoraj o godz. 4 rano  z W arszaw y 
do K rakow a m iędzy innym i jechało 2 
zonierzy z 18 pułku  piechoty  w  S k ie r­
niewicach, a m ianowicie 23-letni W ła 
dysław  Jaw orsk i i H en ryk  Jagiełło . 
Żołnierze ci jechali na  kurs te leg ra  fi­
siów w K rakow ie.

W  chwili, gdy pociąg zatrzym ał 
się na  p rzystanku  Bugaj za Łazam i, 
żołnierze ci przypuszczając, że jes t to 
s tac ja  Ząbkowice wysiedli z pociągu. 
N iestety  w bardzo szybkim  czasie 
przekonali, się że

padM ofiarą pomyłki, 
jednakże r ‘e zdążyli już wsiąść do 
pociągu. W ówczas torem  kolejowym  
podążyli pieszo w stronę pobliskich

Ząbkowic
W  pew t ej chwili najechał na nich 

z ty łu  parowóz, przed którym  na n ie ­
szczęście lyiko jednem u z nich a m ia ­
nowicie Jag ie lle  udało się na bok od 
skoczyć, natom iast Jaw orsk i dostał 
się pod koła lokomotywy,

ponosząc śmierć na miejscu.
Po przejeździć lokomotywy na fo ­

rze leżały już poszarpane zwłoki nie 
szczęśliwej ofiary  własnej nieostrożno 
ści, zaś obok połam any karabin. O wy 
padku  .tyra powiadomione zostały 
w ładze sądowo - śledcze, policja oraz 
władze wojskowe.

Zwłoki Jaw orsk iego  zabezpieczono 
na m iejscu do decyzji wojskowych 
władz sądowych.

ARESZTOWANIE ŻEBRACZEJ — 
DZIECIOBÓJCZYNI.

Wydział śledczy we Lwr.wie areszto_ 
wrił morderczynię dzieci w osobie Anny 
11 oreryuski;;j, z zawodu żobraozki Ary 
ułatwię sobie żebiani" liorczyuska g ra­
sowała po ulicach z dzieckiem w ręku. 

Pomysłowa kobieta zaopatrywała się 
nieślubne niemowlęta pod bram ą klini 

ki położniczej szpitala powszechnego, 
wyłudzając je od matek, którym pizedsla 
wiała się jako miłośniczka dzieci i żona 
woźnego m agistratu. Los tych dzieci 
był okrutny

Były’-one mon,one głodem i katowane. 
W edług dotychczasowych obliczeń nie 
Judzka zbrodniarka uśmirciła w ten spo 
sób efiworo dzieci.

Z p ią tą  ofiarą aresztowano ją na ryn 
ku Dochodzenia trw ała.

ŚMIERĆ NA WESELU.

•W.e wsi Cykarzew odbywało się hucz 
nę wescic Kcpryuówny ,na którym rej 
wodził niejaki śtani-daw Poiak z Czę­
stochowy. Wszystko do końca odbyłoby 
się wesoło i spokojnie, gdyby nie nagle 
wtargnięcie na wesele nieznajom. awan­
turników, którzy stcroiyżow aii gości 
weselnych i poczęli sami się bawić.

Kiedy wreszcie obecne kobiety z ro­
dziny panny młodej poprosły awanfurni 
fców c. opuszczenie zabawy, ci wyszli, ale 
poczęli bombardować okna kamieniami. 
Na to wyskoczył Polak i strzelił z rewol­
weru w’ okno, pod któiem  zbierał właśnie 
instrum enty muzyczne jeden z grajków. 
Andrzej Rykała.

Niesizcęśliwy skrzypek .ugodzony ku 
lą w serce, padł trupom na miejseu.

Następnie rozpoczęta ma być bu  
dowa odnogi Siemkowice—Częstocho­
wa długości około 25 kilometrów, któ 
rej znaczenie gospodarcze jest duże, 
gdyż nie tylko przechodzi ona przez 
połać kraju, pozbawioną dot.yohcząa 
linii kolejowej, lecz 
łączy nadto ośrodek przemysłowy 

Częstochowy z Ba/tykiem. 
Ponadto przewidywano jest podwoje­
nie toru Siemkowice— Krasznice, któ 
re staje się konieczne na skutek bo • 
clowy odnogi do Częstochowy w  celu 
odprowadzenia wzmożonego ruchu na 
s tac ji Siemkowice.
Podwojony będzie również tor Char­
sznice—Inowrocław i Nowa W ieś  

Wielka — Kapuściska, 
k tóre stanow i całkowite wykończeniu 
magistrali wę 'owej.

W reszcie z wpływów drugiej em i­
sji Towarzystwo dokona 
zakupów taboru ruchomego jak loko­
motywy, wagony osobowe i towarowe, 
"ciem objęcia eksploatacji linii.

mmmmtammmmmmmmam
PRZY PRZEZIĘBIENIU 
GRYPIE, KATARZE

•oKek-um.

mm SB

Kto wygrał na loterii?
W; onegdajs2 |ym trzecim i czwartym 

ciągnieniu Państw. Loterii Klasowej pa 
dły wvgralic:

Zł. 20000 na nr. 70265.
Zł. 15000 na ur. 104001 
Zt. 2000 na ń-ry 22841 26565/
Zt. 1000 na n.ry 68206 150G‘J6 165101
Zł 500 na n-ry 60638 182226 133444

! 79140 185737.
Zł. 400 na n-ry 27981 121403 12507a 14354* 

103665 174722 188107.
Zt. 200 na n-ry S925 13666 72009 34526

54413 42567 68017 71437 54554 134416 153921
175223 181777.

Zł. 150 na nry 7162 11702 12910 23534
26320 42327 48165 50259 55211 74231 91028
105921 109472 110310 116784 122667 124347
125035 131687 135042 137790 153584 13891
181630 194577.

W w czorajszym  pierw szym  i d ru ­
gim ciągnieniu padły  główne w ygrane

P ierw sza  dzienna w ygrana  zł. 50'JiJ 
na nr: 60707.

10.000 zl. na nr.: 56628.
5.000 zł. na nr.: 62080.
2.000 zł, na nr.: 39736.
500 zł. na n-ry: 67460 92973 1287’ ł  

.41529 154526 175619.
400 z l na n-ry: 6177 642-J4

57390 144762 175136.
200 zł. na  n-iy : 19079 57410 70131 

.7476 110879 138210 146940 17343(1
i 73644.

150 zł. na n-ry: 4506 8231 152/5
i 9753 33771 42120 52281 70441 744->3 
75125 76512 85642 66223 87449 876 '2  
98259 116975 120216 121174 13392'
,50043 166029 166628 169727 171708
184778.

R ew ela cja  II!

RADIOKLINIKA
DĄBROWA GÓRNICZA 

S o b ie s k ie g o  12
zaw iadam ia P . T. nabywców r a ­
dioodbiorników Philipsa, typu  
695 A, superlieterodynu z optyez 

nym  i cichym  strojeniem . 
P rzy jm u jem y  s ta re  ap ara ty  

wszelkich typów, sieciowe i bate 
ry jn e  w  cenie 60 złotych.
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Nowe dźwigi -  olbrzymy
W PoKCOIE GDYŃSKIM.

Przed kilku dniami Zjednoczenie Gór 
nosiąskio Huty Królewska i Laura rea 
poczęły w porcie prace nad montażem 
S nowych dźwigów przeznaczonych na 
nuorzerze Stanów Zjednoczonych. Dźwi. 
gi te, każdy o nośności 3 tonn będą posia 
dały wysięgi 20 metrowe. Oddanie ieb do 
eksploatacji nastąpi w przyszłym mie 
sacu.

W IO SE N N E  
Ż U R N A L E  MOD
W wielkim wyborze poleca

Józef HlawsKi
Sosnowiec, 3-go Maja 23,
Będzin, Małachowskiego 1, 
Dąbrowa G., 3-go Maja 2.

W CIEPl.E DOMU, PRZY WIE­
CZERZY, POMYŚLCIE O T Y SIV  
CACH GŁODNYCH I ZZIĘBNIĘ- 
TYCH. POMÓŻCIE IM, SKŁADA* 
J A T  « * r |Ą R R  na POMOC ZIMOWĄ

Czego chcą chłopi
z grupy b. posła Walerona

Z notatnika myśliwego
Podczas obławy na wilki koło wsi An 

kutiowo pow. dziśnieńskiego, nad grar.i- 
cą sowiecką, zabito ouegdaj olbrzymiuo 
rysia. Zabity ryś wzbudził podziw u oko 
licznych myśliwych, ktrózy tak w spania 
'ego okazu dotychczas nie oglądali.

Biały dzik
2  Gdyni donoszą, podczas polowania 

m obozie leśnym Rckowo, pow morskiego 
udało sią m yśliw em u Dąbrowskiemu w 
Gdyni ubić rzadki okaz białego dzika, 
pochodzącego prawdopodobnie ze skrzy 
żowania dzika ze świnią domowo).

„Litwinom o d e b ra n o  s tc l»cę ł
Z Krvna donoszą: Na uroczystym po 

Medzemu sejmu litewskiego, w związku 
.ze świętem narodowym — przewodniczą 
ry sjmu Szakenis wygłosi! dłuższo prze 
mówienie, w którym mówił o W ilnie, ja  
ko o ..ukradzionej stolicy Litwy". Szako 
•>is oświadczył w zakończeniu swego 
pizemówienia, że „LitwUii nie wyrzekną 
s.ę nigdy odzyskania W ima“.

Wystawa przemysłu
ANGIELSKIEGO.

W poniedzaak’k, dnia 15 bm. odbyło 
SiQ w Londynie uroczyste otwaicie w y­
stawy przemysłu angielskiego. Ilale wy 
stawy mieszczą się w trzech blokach po 
łoożnych w W bite City, Olimpia ora» w 
Promwich i w Birmingham. W spaniale 
hale wystawowe koncentrują w przejrzy 
?tym skrócie dorobek przemysłu angiel 
skiego, Beprczntowani są również wy­
stawcy z kolonii i dominiów wieiko -  
łrytjąskich . Dotąd wszystkie działy wy 
stawy zwiedziła para królewska, która 
szczególnie dokładnie zapoznała sic z 
eiezkim przemysłem, posiadającym aklu 
ainie tak doniosłe znaczenie po ogłoszę 
mu białej księgi. Królowa złożyła nzn* 

jak również oglądała eksponaty wystaw io 
ne przez 2445 firm zainteresowała sic rów 

a itż  produkcją tekstylną . uznająe dział

Grupa chłopska b. posła Walerona 
odbyła ostalnio szereg zebrań, na któ 
rych nie organizuje jednak swych 
ogniw organizacyjnych, lecz ograni­
cza się tylko do akcji propagandowej.

Ajencja „Echo“ podaje rezolucje 
uchwalane na tych konferencjach: 1) 
Marszałka Śmigłego - Rydza uznaje 
my za Wodza Narodu. 2) Politykę 
cliło; pką należy prowadzić w przy­
jaźni z wojskiem. 3) Na naczelne miej 
see polityki ludowej należy postawie 
sprawę podniesienia mas chłopskich, 
pod względem gospodarczym i oświa

i, owym przez zakładanie spółdzielczo­
ści rolniczej, przez stałe osiągnięcie 
opłacalności rolnictwa, przez wykona 
rie reformy rolnej i rozwój ezytel 
iiiętwa książek i gazet. 4) W Polsce 
należy ustanowić taki ustrój politycz 
ny, który by się opierał na podsta­
wach demokratyczny oh, ale uniemo­
żliwił rozdarcie i walki wewnętrzne 
w społeczeństwie i doprowadził do ta ­
kiego ideowego i organizacyjnego 
zwarcia narodu, aby na wypadek woj 
ov państwo nasze zdolne było do zwy 
nęskiego jej przeprowadzenia.

len aa naiHoa-aeiej wyposażony.
P. Piez. Mościcki (w środku) i premier Goring (z lewej) nad upolo 

wanyml przez oieniieckicgo gościa w dkami w lasach Białowieży.

rezveh sił narodu
Przed dzisiejszym ogłoszeniem deklaracji programowej

Dziś do milionów obywateli. 
Polski dotrze poprzez fale eteru od­
powiedź na pytanie:

— „Czy chcecie, obywatele, w 
sposób zorganizowany pracować 
dla Polsld?“

Pytanie to postawił Wódz Na 
czelny 24 maja ubiegłego roku. 
Postawił je wobec towarzyszy bro- 

i Komeudanta Legionów, wobec 
/eh, którzy na zew Józefa Piłsud- 
kiego ruszyli w bój o Niepodle 

głość. Postawił je spadkobierca 
idei Czynu i siły moralnej, promie 
niującej od Wskrzesiciela i Od no 
wiciela Państwa poprzez mroki 
niewoli świt wolności i ten tragicz 
ny moment, kiedy w grobach kró 
łów i wieszczy spoczęło co doczesne 
w największej postaci w tysiącleciu 
dziejów Polski.

—  „Czy chcecie, obywatele, w 
sposób zorganizowany pracować 
dla Polski?” — brzmiało pytanie.

Dziś usłyszymy na nie odpo­
wiedź. Z ust jednego z pierwszych 
bojowników o Niepodległość, byłe 
go żołnierza Pierwszej Brygady, 
byłego komendanta Polskiej Orga 
nizacji Wojskowej z czasów oku­
pacji, byłego dowódcy Dywizji 
Ochotniczej z przełomowych mie 
sięcy lata 1920 roku.

Usłyszymy dziś, na jakich pod­
stawach oprzeć musimy siły twór-

| cze Narodn, by móc skutecznie pru 
cować dla rozwoju i przyszłości 
Polski.

— „W rozwoju naszej siły i po­
tęgi — powiedział 3-go m aja 1930 
roku w Katowicach w rocznicę 
powstania górnośląskiego Marsza­
lek Śmigły-Rydz — chcemy i-" 
drogą, którą sami sobie wybierze­
m y”.

I doda) do tych słów ważne 
wskazanie:

— „Więc niech nikt obcy nie 
narzuca się nam z receptą na szezę 
scie, bo my wiemy, że obca ret-ep a 
ma na celu obce dobro> a nam cho­
dzi o naszą Ojczyznę. A niech n;e 
Mezy na powodzenie lub bezkarność, 
ten, co na obcym żołdzie jest ju r 
gieltnikiem, ani też ten, co na roz­
hukanym koniu zamętu eheiałby 
’isadowie własną ambicję i sprawę”

Oto podstawowa myśl, oto za 
sadnicza idea, przyświecająca kon­
solidacji sił twórczych w Narodzie.

I  oto zarazem granica, po którą 
sięga konsolidacja. Nie może ona 
objąć elementów odśrodkowych, 
niczego, co Józef Piłsudski określał 
mianem „obcych agentur” — i nie 
moie w swój zasięg zawrzeć nikogo 
• niczego, co wnosi zamęt w P ań­
stwie, co wyrasta z podłoża egoiz­
mu stanowego czy klasowego,, co

powoduje się jeno ambicją i sob- 
kostwem.

Poza tym ograniczeniem nato 
miast konsolidacja objąć winna — 
jak to wskazał Marszałek Śmigły 
— „wszystkich tych, którzy mają 
poczucie siły i chcą tę siłę oddać w 
rzetelną służbę Polsce, Ojezyźn:e 
czy Państwu, jak kto woli” .

Bo wiemy dziś już dobrze — i 
t o  zarówno z doświadczeń niemal 
dwu dziesiątków la t od chwili 
wskrzeszenia własnej państwowo 
śei, jak i z tego, co widzimy wokół 
nas, na prawo i lewo od naszych 
granic — jakie dobro idzie ze zwar 
rości i jednolitości działania, a ja ­
kie zło wylęga się na stanie roz 
proszkowania, rozdarcia sił. Wie­
my, ile szkód młodej naszej pań­
stwowości przysporzyło rozbicie i 
wybujały indywidualizm. I  wiemy 
’eż, że siłą zespalającą, działają­
cych u naszych wielkich sąsiadów, 
siłą uodporniającą jest zwartość 
organizacyjna.

I  dlatego też Wódz nasz szarpnął 
sumieniami milionów Polaków, 
gdy postawił przed nami wszystki 
mi zasadnicze pytanie.

— „Jak  można organizować 
Państwo, kiedy się nie ma zorgani 
zowanej, jednolicie kierowanej 
woli?”

I  jak bez tej zorganizowanej.

jednolicie kierowanej woli zadość 
uczynić konieczności dziejowej naj 
wyższemu obowiązkowi, spadająco 
mu na nas i na nowe pokolenie: 
obronie Polski?

— „Jestem głęboko przekonany,
rzekł nam Wódz —  że się znaj­

dzie droga, która nas doprowadzi 
do wyzwolenia sił moralnych i. 
twórczych w narodzie, do skupie­
nia ich, do wytworzenia nowych 
wartości, których nam tak bardzo 
potrzeba. Mam wrażenie, że hasło 
obrony Polski jest jak gdyby po­
tężnym łańcuchem, który jest jed­
nym końcem przytwierdzony do 
Polski. Chodzi o to, ażeby jak naj­
więcej dłoni chwyciło za ten łań- 
m ch; trzeba go sobie przerzucić 
przez ramię i ciągnąć, ciągnąć, 
chociażby w krzyżach trzeszczało. 
Aby Polskę podciągnąć wyżej’”

Dziś społeczeństwo otrzyma od­
powiedź, jakie to zręby ideowe 
stworzą epokę, na której budować 
będziemy wielką, silną i uodpornio 
tią na wszelkie ewentualności Pol­
skę.

I  dziś miliony Polaków zadekla 
rują w swych myślach i sercach, 
iż stają na apel, by w imię »,zorga­
nizowanej, jednolicie kierowanej 
woli” przystąpić do wielkiego dzie­
lą, aby „Polskę podciągnąć wyżej!”

K.
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Refleksja

Nie należy się, czytelniku,, zrażać 
iyrn, że jeszcze będzie mowa o Grzc- 
szolskim, bo właśnie dopiero teraz po 
jego samobójczej śmierci sprawca z 
pospolitej, brzydkiej, kryminalnej 
zbrodni, przekształciła się w zagad- 
i.ienie psychologiczne., społeczne, b a r­
dzo zasadnicze.

Zainteresowanie się tragedią Gtzj 
szolskiego, roztrząsanie publiczne czy 
był winien, czy nie, ma swoje ci oda i - 
t ie znaczenie społeczne, narazić bo­
wiem obok bezustannej walki o prawa 
gromady wypłynęła na forum :• oblicz 
ne spraw a jednego człowieka. I  lo 
jest z punktu widzenia wychowania 
sj>ołocznego najważniejsze.

- W dziedzinie walki o piaw o do ży­
cia od wielu już la t wysuwane są 
hasła, którym na imię: albo rasa, albo 
proletariat, klasa albo społeczeństw , 
a ginie w tym prawo do życia jed­
nostki jako sity indywidualnej nie 
zaieżnej ed grzechów i cnót gro ­
mady.

Kiedy w Moskwie wykonywano 
wyroki śmierci na zinowiewcaeh a  po 
tym trockistach, niejeden zadawał so­
bie niepokojące pytanie, czy zbrodnie, 
które tamci popełnili były tak strasz­
ne, że należało ich aż rozstrzelać! Ale 
w tejże chwili tłomaczono im, że tego 
iozstrzdania  wymagała wyższa ra­
cja stanu, wymagał interes państw a 
proletariackiego, dobro partii i wszy­
stkich narodów, zamieszkałych w Z 
S. S. R.

Oi.o od wieków tragiczny konflikt 
jednostki z gromadą.. Czyje prawo 
większe: jednostki, która chce się po­
sługiwać wolną wolą, czy gromady, 
która ma własne potrzeby i własne 
dążenia, częstokroć sprzeczne z inte- 
lesem jednostki.

Najlepszym ustrojem społecznym 
byłby ten. w którym by panowała 
idealna równowaga między prawem 
jednostki i prawem gromady.

W yrok skazujący Grzeszolskiego, 
p o tym w Sądzie Apelacyjnym unie­
winniający, w Sądzie zaś N ajw yż­

szym obalenie tego drugiego wyroku 
i wreszcie tragieżny koniec Grzeszni 
skiego obudziły czujność społeczną, 
zwróciły uwagę na stosunek zorgani­
zowanego społeczeństwa do jednego 
człowieka, obudziły świadomość t r a ­
gizmu, jaki się może wytworzyć w 
nierównej rcalce jednostki z opinią 
publiczną.

Oczywiście nie chodzi tu  o roz­
strzygnięcie niedającego się już teraz 
rozstrzygnąć zagadnienia: winien czy 
niewinny, ale o rezonans, jak i wywo­
łany został w masach ludzkich wiado­
mością o tragedii hotelu w Krakowie. 
Masy te spontanicznie zajęły się spra 
wą jednego człowieka, stanęły, jak to 
się modnie mówi, frontem do jakiejś 
odosobnionej istoty ludzkiej, któr i 
może i ciężko zawiniła, ale której 
tragedia mimo to, była niezwykła.

Ten wstrząs, jaki nastąpił w m a­
sach po samobójstwie Grzeszolskiego 
jest niewątpliwie pozycją dodatnią, 
choć powstałą poza wolą bohaterów 
tej ponurej sprawy.

Zniżka cen II
Okularowe szkła łiodenstocka zł. 4 
Dwuogniskowe (bifokalue) zł. 10 

i oleca OPTYK SPECJALISTA

Józef Felsenstein
BĘDZIN, Małachowskiego 6 (Dom 

Beieszkow), te! <1.458.
Dostawca Ubezpiecza!ni Społecznej 
UWAGA: Naszych PT Khenlów z 
Dąbrowy Górn. prosimy z receptami 
Ubezpieczała! zwracać się wprost 

do nas,

KONCENTRACJA
(BAJKA AKTUALNA).

— Trzeba wiekowy nasz naprawić błąd 
I  stworzyć wspólny wszystkich zwierząt front, — 
Lew n a  pustyni tak oto zaryczał 
I  wnet się szczęściem pokryły oblicza.
Tygrys, żyrafa, żubry i Kangury 
Zgodnym ryczeniem czy nią raj w pustyni.
Słoń kły pochował, a tygrys pazury.

Już stary  Fredro mówił: 
A Bóg wtedy rękę poda.

Zgoda, zgoda,

.Więc słoń się ugiął, żyra la  się schyla, -  
To koncentracji w tym  pono przyczyna. 
Ze właśnie taka teraz przyszła chwila,
Ze ze lwem lepiej mówią, nie zaczynać.

Ko—Stek.

Przy głośniku
Dzisiejsze sensacje radiowe

Dwukrotna transmisja deklaracji programo­
wej płk. Adama Koca

W  niedzielę dnia 21 lutego t r .  o grodz. 
17.30 płk. Adam Koc, wygłosi przed mikro 
fonem Polskiego Radia deklaracją pro 

gramową, która stanowić będzie podsta.. 
wg uo konsolidacji wszystkich twórczych 
sił Narodu Polskiego w myśl haseł za ­
wartych w przemówieniu Marszałka Śni: 
glegc - Rydza z dn. 24 m aja 1933 r.

Przemówienie płk. Adama Koca hę 
<1ip  transm itow ane przez w szystk ie  roz 
głośnie Polskiego Radia.

Ze wzglądu na' wyjątkową wagą tej 
enuncjacji, Polskie Radio nagra przemó 
wionie pik Adama Koca na płyty, i  o 
czym — po zakończeniu koncertu Jaiia 
K iepury z Krakowa, a więc około godz. 
2230, deklaracja programowa, płk. Ada­
ma Koca będzie powtórzona PO raz dru 
gi przez wszystkie rozgłośnie Foiskiogo 
Radia dla tych wszysik., którzy z jakich

kolwiek względów nie mogli wybuchać 
przemówienia pik. Adama Koca w pierw 
szym terminie,

<\V,szybcy posiadacze odbiorników ra. 
diowych, zwłaszcza w małych miastach i 
wsiaeu, z cclieą zawiadomić swoich naj 
bliższych sąsiadów o term inie wygłoszą 
nin przez pik. Koca deklaracji progra 
roowej, aby umożliwić tym, którzy nie 
posiadają jeszcze odbiorników radiowych 
wysłuchanie tego przemówienia.

Związki i organizacje społeczne,, klu­
by i świetlice, organzują w niedzielę 
wspólne wysłuchanie przemówienia płk. 
Adama ivooa.

W wielo miaslaeli posiadających nie 
golony i głośniki uliczne organizowane 
jest słuchanie zbiorowe p r z e m ó w ie n ia ,  
płk. Koca na płacach publicznych.

Koncert Jana Kiepury na Pomoc Zimową
W niedzielą dn 21 lutego br. o godz. 

2030 Polskie Radio transmitować bądzie 
na wszystkie swoje rozgłośnie z teatru 
im. Słowackiego w Krakowie dwilgodziu 
ny koncert Jan a  Kiepury. Nasz - zęakorni 
ty  tenor przeznaczył dochód ze swego 
koncertu na cele Pomocy Zimowej dla 
bezrobotnych.

Ci, którzy słuchać będą okneertu Kie 
pury  przez radio zechcą niewątpliwie po 
prpeć wielkoduszny czyn naszego zna ko 
nntego tenora przez złożenie dobrowolnej 
opłaty na Fundusz Pomocy Zimowej. W] 
tym celu listonosze którzy zgłaszać się

będą do abonentów radia z rachunkami 
za miesięczny abonament radiowy, posia 
dać będą zuae; ki rja Fundusz .Pomocy 
Zn,owej dla Ęezrobblhych. hŻaiczki dla 
abonentów radia w mieście opiewać bę 
dą na sumę 1 zł. dla abonentów radia 
na wsi na sumę 50 gr.

Polskie Radio me wątpi, że radio siu 
chacze, którzy wielokrotnie dawali już 

dowody chętnej ofiarności na różne e do 
społeczne, i tym razem pospieszą z porno 
cą dla bezrobotnych ,aby umożliwić im 
przetrw ania ciężkich miesięcy zimowych.

Zagłębie musi mieć
stację sejsmograficzną

.W związku z ostatnimi silnymi po 
dziemnymi wstrząsami na Górnym 
.Śląsku, które wywołały duże zariepu 
kojenie wśród ludności, aktualną staje 
się spraw a
zainstalowania kilku stacyj sejsmo­

graficznych na terenie G. Śląska.
Dotychczas polski Górny Śląsk stacyj 
takich nie posiada, podczas gdv na 
Śląsku Opolskim ilość ich wynosi 4. 
Najbliższą stacją sejsmograficzną na 
terenie Śląska Opolskiego jest stacja 
w Raoiborzu. Oddaje ona duże usługi 
tamtemu przemysłowi górniczemu.

W  zainstalowaniu stacyj sejsmo­
graficznych na terenie naszego Ślą­
ska zainteresowane są nie tylko sfery 
górnicze i przemysłowe, ale i samo­
rządy, w suząsy bowiem niepokoją 
ludność i niszczą budynki i urządze­
nia kopalń na powierzchni. Wedle 
opracowanego projektu zachodzi ko­
nieczność zainstalowania 5 takich 
stacyj, a to na terenie Śląska czte­
rech i
jednej na terenie Zagłębia Dąbrów 

skiego.
Koszta zainstalowania są nie duże i 
wyniosą 45.000 zł. .Wyższy Urząd

Górniczy w Katowicach podjął w tym 
kierunku akcję jeszcze dr. 1929, a 
więc w czasie najlepszej koniunktu­
ry, jednakże akcję tę zahamował kry­
zys. Obecnie akcja ta  znajduje żywe 
poparcie u zainteresowanych czynni­
ków,, a przede wszystkim popierają 
ją  śląskie samorządy. Nie ulega w ą t­
pliwości, że stacje te będą w niedłu 
gim czasie uruchomione.

DRZAZGI. ^
. . . .  i

Ofiara rodziny Bugajów
Podczas pobytu n nassej redakcji ik 

Kuczalskiej i pp. Bugajów toczyła alg 
rozmowa na tematy aktualne w tw iąń a  
ae śmiercią samobójczą Grzeazolskiegc*.

Nic będziemy (u powtarzali opinii sio 
alry i brata* śp, Anny Grzeszolskiej, a 
ciotki i wujka jej dwojga nieżyjących 
dzieci, « umarłym szwagrze, opinia ta 
bowiem jest ogólnie znana.

Natomiast wzbudzi zapewne zaintere- 
sotmnie deklaracja!, którą p. Kuezalska 
i jej brat złożyli w naszej redakcji wo. 
hec świadków. Państwo ci składają mia­
nowicie na cel dobroczynny meble l ca­
łą wyprawę swej nieboszczki siostry śp. 
A Grzcszolskiej. Wyprą wata, którą po ż» 
nie odziedziczył Pftwcl Grzeszolski, znaj 
duje się obecnie w posiadaniu rodziny 
Staciwińskich. Ponieważ jednak Grzeszni 
ski nie żyje, a dzieci nie ma, cały ma­
jątek ruchomy po śp. Annie Grzes»«I- 
skiej przechodzi na własność rodziny Bu 
gajów.

Organzacje dobroczynne, które by ze 
chciały dar ten wywindykować od rodzi, 
ny Staciwlńskich, zechcą porozumieć się 
w tej sprawie z rodziną pp. Bugajów,

noooonooootooooon
NAJTAŃSZA W ZAGŁĘBIU 

GASTRONOMIA

K A W I A R N I A

J „ W A W E L “
0  Sosnowiec, ul. Wawel 4, Teł. 62274 A
A Na okres postu poleca codziennie'. A 
m ŚWIEŻE RYBY. SAŁATKI, WI V 
K IN KG RETY oraz ŚLEDZIE w róż- 
0  nych odmianach.
A Piwa i napoje w różnych gatunkach 
T  iłohr-zu konsorwftwunft.

i
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Dolary ia r t
SZCZYT SKĄPSIW A.

— Podobno twój mąż jejst bardzo ską
pyl

-— Okropnie! Wyobraź sobie, że osta­
tni kostium musiałam nosić aż do zapfa 
ceni a wszystkich rat!

W SKLEPIKU.
— Proszę pana! Mamusia prosi O 

zmienienie pięciu złotych na drobne.
—- Dobrze. 0 gdzie te pięć złotych!
— Mamusia powiedziała, że przyśle ju­

tro.

MIĘDZY PRZ\ JACIÓŁKAMU
— Pan Zbigniew powiedział że je- 

slem jego synem.
— Zgadza się! Zawsze ?iq skarżył, ż« 

ma okropne sny!

s i® '  MKicjAAr°e"s 
E i e p o S

I m a s c p r z ł c w -  
1 REUMATYCZNA S M O G E t f

PtYN PRZECIWREUMATYCZNY! 
D O  K A PIEU ,.O SM O G EN "ł

KOJ9TEBO

Tragedia bezrobotnego nauczyciela
Posyłał syna na żebraninę

Przedmiotem wczorajszej rozpra ­
wy w Sądzie Okręgowym w Sosnow­
cu była jedna z wielu tragedyj życio­
wych, rozgrywających się w domach 
bezrobotnej inteligencji.

W Katowicach zatrzymano na uli­
cy 13-letniego Stanisław a Brzozow­
skiego, który wręczając przechodniom 
napisaną -ęcznie odezwę o treści bu 
dzącej litość, prosił o skromny datek. 
N a odezwie podpisany był „Bolesław 
Brzozowski, były nauczyciel gimn. av 
Zawierciu, ul. Limanowskiego 32“.

Chłopca, któremu litościwi ludzie 
ofiarowali już kilka złotych, odstaw ił 
no do domu. stwierdzono przy tym, żu 
istotnie Brzozowski, posiadający ro ­
dzinę składającą się z sześciu osób, py 
zostaje bez środków do życia.

Przeciwko Brzozowskiemu odbyła 
się w trybie adm inistracyjnym  roz­
praw a o nakłanianie swego nieletnie­
go dziecka do żebraniny. Sąd wymię - 
rzył mu tydzień aresztu z zawiesza­
niem wykonania kary.
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O umowy zbiorowe
w hutach szklanych i przemyśle cementowym

Centralny związek robotników prze­
mysłu chemicznego prowadzi akcję o 
zawarcie umowy zarobkowej w hu­
tach szkła w całej Polsce. Chodzi o to, 
ie obecnie sprawa ta nie jest dostate 
, znie uregulowana i 
wysokości zarobków robotniczych są 

bardzo zróżniczkowane.
Pierwsza konferencja w tej spra­

wie odbyła się już w Warszawie i nie 
bawem odbyć się ma druga z kolei 
konferencja pomiędzy zainteresowany 
Kii stronami.

W pierwszym rzędzie ma być ure­
gulowana sprawa płac w hutach bu­
telkowych, następnie w hutach produ 
kujących galanterię szklaną, a w koń 
>u w hutach t. zw. kaflowych.

&  *  #

Ostatnio odbyła się w Krakowie 
konferencja z udziałem sekretarza 
Staśko, na której omawiana była 
sprawa zawarcia umowy zbiorowej 

dla przemysłu cementowego.
Chodzi o ustalenie jednolitych 

płac i uregulowanie warunków pra 
cy. Przedstawiciele robotników wystę 
pujący w tej akcji żądają podwyżki 
płac o 15 proc.

Odpowiednie pismo wysłane zo­
il ało do ministersterstwa opieki w
sprawie zwołania wspólnej konferen­
cji przedstawicieli robotn. z przedsta 
wicielami wszystkich cementowni.

Uregulowanie warunków prasy
W FABRYCE OBUWIA.

W fabryce obuwia dziecinnego Szi- 
dak w Dąbrowie panują nienormalno 
warunki pracy. Robotnicy zmuszaui 
byli do pracy w godzinach nadliczbo­
wych, nie otrzymywali urlopów, a k:ó 
ry z robitników o to się upominał zo­
stawał zredukowany.

Ostatnio dyrekcja zwolniła jedną 
robotnicę za to, że niechciała się zgo­
dzić na obniżkę płac. W tej sprawie 
związek ZZZ. wystosował do inspekto 
ra pracy w Sosnowou pismo, domaga 
jąć się zwołania wspólnej konferencji

Naskutek tego w dniu wczoraj­
szym odbyła się pod przewodni­
ctwem inspektora Rychłowskiego 
wspólna konferencja, na które- sekre­
tarz związku Fr. Litwornia i 
domagali się natychmiastowego

— — g — ^ n — i m m i    i  i» i  i  , i  n r—
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Nowe władze LOPP.
KOLO HULCZYNSKI NR. 4

Pod przewodnictwem p. Ludwika 
Piętki odbyło się walne zgromadzenie 
członków koła LOPP „Kulczyński nr. 
A“, przy Sosnowieckiej fabryce rur ze 
laza w Sosnowcu.

Ze złożonego sprawozdania wyni­
ka, że w roku ubiegłym liczba człon 
ków wzrosła. Jest to niewątpliwie wy 
uik owocnei pracy koła LOPP, co rów 
nież świadczy przede wszystkim o na­
leżytym zrozumieniu przez społeczeń 
siwo - potrzeb LOPP. i celów, którym 
służy.

Po dłuższej dyskusji odbyły się 
\vvbory nowego zarządu, w skład któ 
rego weszli pp.: inż. K. Sobolewski-- 
Rrezes, inż. Byliński, inż. Witkowski, 
inż. Orzechowski, p. Nowosielski, p. 
Wojtczak, p. Włodek i p, Michalik.

-  WALNE ZEBRANIE PMS. w CZE 
ŁADZI. Dziś o godz. 17 w lokalu wła­
snym odbędzie się walne zebranie PMS. 
w Czeladzi Na) porządku obrad znajduje
it; miedzy in. sprawozdanie z działalno, 

ści, uchwajenie preliminarza budżetowe­
go, wybór 3 nowych członków zarządu, 
wybór kom. rewizyjnej i delegata* do o- 
kręgu.

jęcia zwolnionej robotnicy,
udzielenia robotnikom urlopu, zapłacę 
nia za godziny nadliczbowe. Przed­
stawiciel dyrekcji zaprzecza! jakoby 
praca trwała dłużej niż 8 godzin, je j  
rak  w końcu przyznał, iż praca odby- 
wała się na akord. W końcu ustalono, 
że robotnica zostanie natychmiast 
przyjęta z powrotem do pracy, robot­
nicy otrzymają należny im urlop,, a 
pozostałe spraAvy zostaną uzgodnione 
na konferencji, która odbędzie się w 
dniach najbliższych po dokładnym zba 
daniu istniejących w fabryce stosun­
ków przez inspektora pracy.

Usprawnienie drogi wodnej Przemszy
! regulacja Brynicy

Wćdlug komimikatu Min. .Komu­
nikacji w roku bieżącym prowadzone 
będą roboty wodno-komunikacyjne av 
ramach i w kolejności czteroletniego 
programu robót, uwzględniającego 
najpilniejsze potrzeby gospodarcze 
Państwa.

Program 1937 r. został opracowani' 
do wysokości 15 milionów zł. Program 
ten przewiduje: kontynuowanie robót 
przy budowie zbiornika i zakładu 
wodnego na Dunajcu w Rożnowie, 
kontynuowanie budowy zbiornika na 
Brynicy w Koz/owej Górze wraz 

z regulacją Brynicy,

OSTATNI AKORD
IX. Symfonia Beethovena  

( je s t  to  druga Niedokończona Symfonia)

0 nadużycia w stalowni Woźniaków
posądzony jest uyr. Muslalowicz

Powtórne aresztowanie p. Musiało 
wieża, dyrektora stalowni b-ci Woź 
nia ków w fccsnowcu,, wywołało poru 
szenie w sferach przemysłowych. 
Wczoraj podaliśmy pogłoski, jakie 
krążą na temat tego sensacyjnego a - 
resztowania.

Jak  nas informują, wszystko to, co 
podaliśmy wczoraj, nie jest bezpo­
średnim poAVodem aresztowania dyr. 
Musiało w i za i
nie to jest głównym punktem donie ­
sienia, złożonego przez jednego z 
współwłaścicieli staloAvni b-ci Woź­

niak, p, Teodora Woźniaka.
Chodzi o co innego: o to mianowi­

cie, że dyr. Musiałowicz, zięć p. An­
drzeja Woźniaka, jest posądzony 
o dokonanie nadużycia av wysokości 2

tysięcy złotych ze szkodą firmy braci 
Woźniaków.

Śledztwo,^ którego szczegóły trzy­
mane są w ścisłej tajemnicy, wykaże, 
czy istotn e zaszedł fakt nadużyma, 
czy też było to tylko niedopatrzenie 
biichalteryme.

Jako dowód, że takie nadużycie a v  
stalowni WoźniakÓAY jest możliwe 
przytoczono fakt, że jakoby dyr. Mu 
siałowicz
popełnił ju t nadużycie av firmie, av 
której poprzednio pracował, imanowi 

cie w firmie Spiess w Warszawie.
Wśród przyjaciół aresztowanego 

panuje przekonanie, że dyr. M. uda 
się oczyścić z zarzutów. Narazie jed­
nak pozostaje on w areszcie.

Wyjaśnienie p. Andrzeja Woźniaka
Otrzymaliśmy następujące pismo: 

SZANOWNY PANIE  
REDAKTORZE!

We wczorajszym numerze poczyt­
nego ifsma Pana Redaktora ukazał 
się artykuł o przyczynach aresztowa 
nia mego zięcia dyr. Henryka Musia 
b wicza. Ponieważ artykuł ten godzi 
również w moje dobre imię, poczu­
wam się do obowiązku wyjaśnienia, że 
wszelkie porachunki z p. Teodorem

Woźniakiem zostały po dzień 1 stycz­
nia 1936 r, zakończone, na co posia­
dam dowody pisemne.

Pogłoski o rzekomych nadużyciach 
mego zięcia są niczym nieuspraAviedii 
Avione i jestem przekonany, że mój 
zięć a v  najbliższych dniach otrzyma 
satysfakcję za Ayyrządzoną mu p rz y ­
krość.

Łączę Avyrazy należnego szacunku 
ANDRZEJ WOŹNIAK.

Wiadomości bieżące
N ie d z .

Dzi4: M aksym iliana 
Ju tro : K at. św. P io tra  
Wschód słońca: 6.40 
Zachód sło ń ca  17.00

T i Q A T R  M I E J S K I  
W SOSNOWCU

Dziś o godz. 16 30 i ‘10.80 dwa przed­
stawienia ostatniej nowości znakomitego 
komediopisarzu S. Kiedrzynskiegc p. t. 
,1’az -ie, tylko żyje*‘. Kasa teatru czyn. 
a« od 11 do 13 i od 15 Telefon 61203.

W poniedziałek i wtorek o godz. 19-ci 
ynnedstawienie dla zespołów robotniczych 
znakomita włoska komedia; Giana Capo 
i Artura Rossato pt. „Zabiją ją “.

KINA W SOSNOWCU:
Zagłąjbte: Słowik z Wiednia-.
Pałace: — Wie,ka miłość B eethovena
Eden: — Poświęcenie.
Rialto: — Królowa dżungli.
Apollo: — Mały pułkownik i Walka 

o życie.

Szkoła muzyczna im. Moniuszki w Se 
snowcu, ul. Dęblińska 11 — tel. 626-49 
przy‘moje na II  półrocze do Mas SKrzy. 
piec, śpiewu solowego i fortepianu. Zn’ż 
ki kolejowe. Klasa operowa dla. aaawan 
powanvieh Informacyj udziela sekrtda 
riat szkolny

Od Administracji
Zwracamy UAvagę PP. Kopców. 

Rzemieślników itp.na nowy nasz dział 
ogłoszeniowy pod nazwą „Telefon za 
łatwi każde Twe życzenie".

WproAvadzamy ten dział a v  tym ca 
!u, by ułatwić tanią i skuteczną rekla 
mę AvszystkSm przedsiębiorstwom, 
sklepom itd Zniżone ceny do tego 
działu niewątpliwie zachęcą wszy­
stkich zainteresoAvanycli do stałego 
zaabonoAvania a v  tym dziale miejsca 
dla swojej firmy.

Ogłoszenia należy zgłaszać w Ad­
ministracji ,.Expresu Zagłębia", So­
snowiec, Teatralna 1-a, lub w naszych 
oddziałach, albo też telefonicznie po i 
następująco numery: 61-497 i 62-380. 

 o q o -------

Brudy w posesjach
Za nieprzestrzeganie należytej czy 

stości w swych posesjach skazani zo ­
stali wczoraj w Sądzie tik cęgowym w 
SosnoA\rcu dwaj właściciele domów-. 
Chaim Hamburgier, piekarz (Sc-sno - 
Aviec, Towarowa 18) i Szlama War 
raan (Sosnowiec, Modrzejowska 16)

Sąd wymierzył im wysokie kary 
pieniężne z zamianą na odpowiednią i 
lość dni aresztu w razie nieuiszczenia 
grzywny.

dokończenie budowy zb'ornika a% 
Sole w Porąbce i rozpoczęcia budowy 
zbiornika i zakładu wodnego w Czeho 
wie. Zabudowanie górskich potoków 
w dorzeczu Wisły i Dniestru a przede 
wszystkim av rejonie zbiornika na 
Sole, regulację Wisły w celu przysto­

powania tej rzeki dla żeglugi i ochro­
ny Avałów, regulację W arty i uspraw­

nienie zachodnich kanałów żeglugi, 
ochronę Krakowa przed powodzią, 
rozbudowę portów wiślanych, uspraw 

nienie drogi wodnej Przemszy, 
oraz rozbudowę dla żeglugi Avschod 
rich dróg wodnych w szczególności 
kanału Królewskiego, Augustowskie 
go i Ogińskiegc oraz regulację Niem 
ra , Willi, Prypooi.

Przy tych robotach wodnych łącz­
nie z robotami wkonywartymi z nor­
malnych kredytów budżetowych, za­
trudnionych będzie 11.30 robot ni kÓAV 
fizycznych co stanowi 2.615.000 robot 
niko-dniówek i 270 pracowników 
umysłowych.

Dwa samobójstwa
w  ZAGŁĘBIU.

We Avsi Bielowizna - Ząbkowice w 
m ieszkaniu Avtasnym usiłowała otruć
się esencją octową 61-letnia Marcela 
Sobczyk, -wdowa.

PoAvodem targnięcia się na życie 
były nieporozumienia rodzinne.

Drugi wypadek usihwanego samo 
bójstwa miał miejsce w Sosnowcu. 
Służąca Łaja Ryba, zamieszkała av Su 
snowcu przy ul. Modrzejowskiej 24 
usiłowała otruć się esencją octową.

Stan desperatki nie jest groźny. 
Narazie nie ustalono co było przyczy 
ną usiłoAvanego samobójstwa.

-  PORANEK DLA DZIECI W DĄ­
BROWIE. Dziś o gocU. 11 liano w kinie 
„Fajka* w Dąbrowie odbędzie sic pora.' 
nek filmowy zorganizowany staraniem 
.pGwszecłiniakaĆ Wyświetlany będzie 
film „Moja gwiazdeczka*' z Shiriey leiu  
ple w roli głównej. Ceny biletów dla 
dziatwy 25 gr.

— WALNE ZEBRANIE W DĄBRO­
WIE. Dnia 25 tm . o godz. 19.30 w pierw, 
szym i o godz. 20 w drugim terminie, w 
lokalu własnym odbędzie się ogólne do­
roczne zebranie członków towarzystwa 
biolioteki dla wszystkich im. Ti Kołłą­
taja w Dąbrowie-

-  KURS ROBÓT RĘCZNYCH. W nad 
chodzącą środą (24 bm. w szkole przy ul. 
Będzińskiej w Czeladzi Związek Pracy 
Obywatelskiej Kobiet organizuje kurs ro 
bót ręcznych z zakresu tryko(arstwa i 
artystycznych robót szydelkowyc-h. Nau­
ka na kursie odbywać się będzie dwa ra. 
zy w tygodniu od godz. G—9 wiecz.

Wpisowe dla członkiń związku wyno­
si 1.50 zł., dla sympatyczek 2 z! -Wpisy 
na miejscu, pieniądze płatne zgóry

— PRZEDSZKOLE prowadzone przea 
E. Rez. kolo Sosnowiee.Pogoń w lokaht 
własnym przy ul Lwowskiej 3, blok # 
m. 57 zawiadamia, że są jeszcze wolne 
miejsca. Informacji udziela kierownik 
przedszkola codziennie od godz. 9—12

-  KURS TRYKOTARSTWA ręczne- 
go dla pań zorganizowany przez R Roa. 
koło Sosu owi ec-Pogoó przy ul. Lwow­
skiej 3, blok 6 m. 57 przyjmuje zgłoszenia 
w dalszym ciąga. Nauka odbywa się we 
wtorki i piątki od godz. 18 do 20 Infor. 
macje na miejscu
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Wystawa lalcK
i panorama Polski w obrazach.
Ju ż  wkrótce staran iem  ISamopomo 

■ry Społecznej K obiet K oła Sosnowiec 
w „Domu Społecznym*4 ul. Ż ytnia K) 
urządzona będzie w ystaw a e tnog rafi­
czna reg ionalna lalek z życia Podhala  
I rzedstaw iająca  zw yczaje i zajęcia 
polskich górali. Jednocześnie z pow jż  
szą w ystaw ą w tym  sam ym  lokalu od 
1 ędzie się w ystaw a obrazów artystów  
plastyków  p t.: „P anoram a Polski w 
< drażach14 ilu s tru jąca  piękno w s z y ­
stkich zakątków  Polski.

Zapisy górrrków
NA WYJAZD DO BELGII.

N a mimach m iasta Czeladzi rozwM 
szone zostały publiczne obwieszczenia 
o zaciągu bezrobotnych górników  aa 
V'yjazd do Belgii w  wieku od 25 — 10 
łat. Zapisy przyjm ow ać będzie w 
dniu 24 bm. (środa) Fundusz P racy  
w Czeladzi.

Osoby ubiegające się o w yjazd do 
kopalni belgijskich w iny posiadać Is 
g itym ację  bezrobotnego, zaśw iadczę-- 
nie z pracy, książkę wojskową, wy 
ciąg z ksiąg  ludności sta łe j, zaśw iad ­
czenie obyw atelstw a i św iadectw o nie 
karalności.

— SKHADLI KROWĘ H e m o w i Jusz 
ku*, wieżowi w Dąbrow ie przy  ul. Szopę, 
na  21, skradziono krową, w artości *200 zl 
Policja usta liła , żc kradzieży dokonań: 
■Władysław R ykała, M arian  R ykała, S ta  
n isław  Sadło i M arian  Dw orak. S k rad d o  
ną krowi; odebrano i zatrzym anych  prze­
kazano władzom sądowym.

-  SCHW YTANIE ZŁODZIEJA. W  
jednej z m elin w Będzinie został zn tr/y - 

•my J a n  Ociepka, klory przed kilka 
dniam i dokonał kraoziezy garderoby  w 
m ieszkaniu S tan isław y  Rogu* w S trze­
m ieszycach. Z atrzym anego prztekazano 
eolicji w Strzem ieszycach.

Czeladź rzemieślnicza
o sprawach sw eg o  związku

N iedaw no odbyło się ogólne zebra 
n ie członków Zw iązku-C zeladzi Rze­
m ieślniczej C hrześcijańskiej p rzy  u- 
dziale 70 członków*.

Po załatw ieniu w stępnych for­
m alności dokonano w yboru zarządu, 
do którego weszli pp.: E. Rospłowski 
— skarbnik , W oźniak J a n  —- z a s tę p ­
ca, Ludw ig, M igalski, B anach — cżłon 
kowie zarządu: Obora, K an ia , ćw ik ła  
K luczew ski, K am iński — sąd koleżeń 
ski: K olasa, Białożyk — zastępcy. J e  
rzy  Czech — gospodarz.

W  dyskusji podkreślono dążenia 
w k ierunku  organizow ania Spółdziel­
ni czeladniczych w takim  zakresie,

któreby nie wyprowadzały konkurencji 
zakładom  prow adzonym  przez mi- 

;s|fźÓw ja k  n ap rży k ład : zorganizow a­
nie przez sekcję rzeźników akcji prze 
wozu bitych sztuk  z rzeźni m iejskiej 
w łasnym i furgonam i. W  akcji te j pó 
m ogły związkowi następu jące  firm y: 
uZagłębianka4', J .  P ila rsk i za bezinte 
resow ne w ypożyczanie furgonów  oraz 
pp.: K . Rygał, J .  Koss, H. T urle j, A. 
W łosiński, I. (lęborski, St. W osiński, 
IT. K ubacki, T. W osiński. H . W róblo 
wa, W . G yphński, P . H a rt, H . P ie k ar  
ski, St. Nowak) Kołacz, K. M ucha, A. 
Żemła, Jankow ski i wielu innych.

Zazdrość przypłacił śmiercią
Krwawy wieczór w Woli Kalinowskiej

W  p arn y  lipcowy wieczór ~. ub. 
w m ieszkaniu wdowy S tefan ii Gajew  
czyk w W oli K alinow skiej, gm. Suło­
szowa, zabaw iało się p rzy  wódet kii 
ku z m iejscowej młodz. w tow arzy  
s wie gospodyni i je j córki Agnieszki 
Gajewczykówny.

W  pew nej chwili nadszedł narze- 
<zony Gajewczykówny, F ranciszek 
M uzyk nieco podpity .

W idząc sw ą narzeczon \ w tow a­
rzystw ie rozochoconej m łodzież/, M> 
zyk zwrócił się obcesowo do p ijących  
z żądaniem  opuszczenia m ieszkania- 
podejrzew ając ich o zaloty i chęć 
■ B B B E g M K SgRIBEBBMEliMHIWBIlBliiiiłMIIMB i B B ^ M

Udziałowcy Banau Zagłehta
P R Z E D  R O ZPR A W Ą  SĄ DO W Ą

K om itet przypom ina oifiesz dym  
udziałowcom, iż term in  rozpraw y su 
dowej się zoliża i kto do tego te rm in : 
ne uiści 20 zł. n a  koszta związane z 

obroną nie będzie broniony. W płaty  
p rzy jm uje  skarbnik  p. W ł. W asilew ­
ski (Sosnowiec, ul. M odrzejowska TO, 
ap teka). W szelkich inform acji zaś u- 
dziela sek re ta ria t kom itetu  Sosnowiec 
k sięgarn ia  ..Polonia44 H ale „Rozwo­
ju 44. Tei. 6-15-JG.

Przedstawienie  dla żo*n erzy
23 P. A. L. W BĘDZINIE

Zespół tea tru  sosnowieckiego grał 
w ub. czw artek w  sali kasyna 2f! p. a 
1. w Będzinie. W ystaw iona została ko 
m edia A. F re d ry  „Dam y i H uzary  *.

antoni m&rczyński

tajemnicza maska
powieść filmowa

to.
— K om isja! — w yszeptał zeiektry 

zowany tą  wiadomością Pedro, k tóry  
s ta ł tuż obok R ity  i słyszał każde 
słowo Jerzego. — J u tro  kom isja.. 
Obliczenia, rysunki... A to m iałem  
nos! — N akry ł dłonią m ikrofon i 
zbliżył lista do ucha tancerk i. — M u 
sisz go wyw abić z laboratorinm . M u­
sisz!!! — zasyczał, szezypjąc ją  w 
ram ię z wściekłością. — Inaczej zgi­
niecie oboje! N ajp ierw  on, potem...

— Jeirzy — krzyknęła  rozpaczli­
wie i gw ałtow nym  zryw em  uw olniła 
swoje ram ie z sznon '
Je rzy ! R a tu j mnie! P rzy jedź  na tych­
m iast!

— R aleńka, tw oje nerw y są. .
— Ach, oszczędź mi tych wy k ła  

dów o moich nerw ach. Sam a wiem 
dobrze, w  jakim  są stanie. I jeżeli 
m nie kochasz, jeżeli nie chcesz, by się 
coś złego stało  te j nocy, to przyjedź 
w te j chwali. W  te j chw ili' Słyszysz? 
P rzyjadziesz?

— P rzy jadę , ale ty lko  na  godzinę.
P edro  sk inął głową aprobująco i

jął zacierać dłonie.
— D ziękuję ci, Ju rk u .

P edro  palnął się w czoło, jakby  
sobie coś ważnego przypom niał i z 
bajeczną szybkością skreślił na blocz- 

•"’: Z apy taj go kiedy tu
przybędzie. I  czy m otocyklem 44.

— Dowodzenia, Ritriś.
— Jeszcze słów*cczko; kiedy m niej 

więcej tu  przybędziesz, Ju reczku?
— Sądzę, że nieco po dziesiątej. 

M otocyklem zajechałbym  szybciej, ale 
zależy mi na  tym , aby w ym knąć się 
stąd dyskretnie. To znaczy tak , by 
nie zbudzić ojca... W ięc dowidzenia, 
Kochanie.

Niem al jednocześnie odłożyli słu 
chawki, oboje uszczęśliwieni, że za 
niespełna godzinę, padną  sobie w obję 
cia. Lecz najw ięcej zadowolony był 
Pedro, a  w każdym  razie najgłośniej 
m anifestow ał sw oją radość.

— Niechże cię uściskam , pojętna 
uczennico — zawołał i z wycia,gnię 
tym i rękam i postąpił krok naprzód 
ale R ita  przezornie uskoczyła za sto- 
Tk. — Składa się nam tak , że lepiej 
.już nie może; s ta ry  Skalski śpi,, a 
m łody przybędzie tu ta j.

— Tylko n a  godzinę! — p rzy p o m ­
n ia ła  mu.

, odbicia44 narzeczonej.
Powstała krwawa bajka, zakończę 

na śmiercią Muzyka, któ-y z rozpła­
taną gfową pad£ na ziemie.

F in a ł te j ponurej sp raw y m zegrał 
się onegdaj w sądzie okręgowym  w 
Sosnowcu na sesji w yjazdow ej w Ol 
kuszu, k tó ry  skazał głównego sp raw ­
cę śm ierci M uzyka — P io tra  Knwai 
czyka na 7 la t w ięzienia oraz braci 
S te fana  i S tan isław a rów nież Kodal- 
czyków — po dw a la ta  więzienia.

O skarżeni odpowiadali z w ię.ienia.
N a spraw ie przesłuchano 42 świad 

ków.

Przedstaw ienie to urządzone zostało 
staran iem  zarządu P B K . w  B ędzin:e, 
na czele, ktorego sło i p. starościna E. 
Roxowa.-

W  przedstaw ieniu  tym  wzięli u- 
ćział żołnierze 23 p. a. 1. z korpusem  
oficerskim  na czele.

N ależy zaznaczyć, że było to p ie r­
wsze przedstaw ienie żołnierskie z c y ­
klu przedstaw ień, jak ie  P B K . zam ie­
rza w najbliższym  czasie zorgani­
zować.

RADIO
PROGRAM OGoLNoPOLSKl,

N iedziela *21 lutego.
800 S ygnał czasu. 8.03 G azetka rolnicza 

8.18 P ro g ram y  loKalne. 850 DGeimik po­
ran n y . 9.00 Nabożeństwo. 10.10 P r ig ram y  
lokalne 11.57 Sygnał czasu. 1203 P ro g ra ­
my lokalne. 12,15 O tw arcie I l ł-g o  Miedzy 
narodow ego konkursu  F ry d ery ija  Chop, 
na 13.15 K oncert z ok. 25 le tn ie j działalno 
&ci A lfreda S tad łem . 14.00 F rag m en t me 
czu boks. P o lska  Au tria . 14.15 K oncert 
ro im y  wkowy 15.30 A udycja  dla wsi. 16 00 
P ro g ram y  lokalne. 13.25 T ea tr W yobraź 
ni. 17.00 I I  koncert t r  z A rgenyny. l i .30 
Końce - sym foniczny z W ilna. 19 00 Ja k  
czyae wersze. 1915 P ro g ram y  1 kalue 
19.50 Na wesołej j w o . i  skiej fali 20 i0  
D ziennik wieczorny. 20 30 Ja n  K iepura i 
M arta E g g erth  koncert na pomoc zimowa 
bezrobotnym . *22,30 P ły ty  22.50 Wiadomo# 
ci sportowe. 23.00 Program y lokalne 

KATOW ICE.
N iedziela 21 lutego.

8.00 S u rm y  Śląskie. 6.15 P ły ty . 8.10 
Uwagi o wychow anie cieląt, Ili 40 P ły ty  
12.03 Cc słychać na Śląsku. 16.00 Kon­
cert reklam ow y. 16.25 Człowiek czy m a. 
szyna. 19J5 K oncert kam eralny. 19.45 
P ro g ram  na ju tro .

PROGKA M OGÓLNOPOLSKI. 
Poniedziałek 22 lutego

6.00 P rogram  lokalny. 6.30 Pieśni „Kie 
dv ranne  wstajn zorze“. 603 G im nastyka 
6 50 M uzyka z płyt. 7.15 Dziennik porań- 
ny 6.00 A udycja dla śzkói. 11.80 A udycja 
dla szkól. 1157 Sygnał czasu i hejnał z 
K rakow a. 1*2.03 K oncert ro !a„n io » y . 12 40 
Dziennik południowy. 14.00. P rzerw a P  00 
Wiadomości gosnodarcze 1515 F io g ia m y  
lokalne 1615 Odczyt. 1830 P ieśn i ludowo 
1650 Co Polska wniosła do k u lim y . 1105 
K oncert solistów. 17.50 P la tyna . 18.00 Po 
gadauka ak tua lna . 1810 W iadomości lo 
kalnc. 18.50 Umowa o dożywocie. 19 00 
A udycja strzelecka, 19.30 Echa m im o 
pych lat. 20.20 K oncert, 21.30 Fragm ent, 
z dialogu I.achea. 22C0 M ała ork. 2300 
P ro g ra m y lokalne.

lilia teatra losmrótitieae
I CZEŚĆ; KONCERTOWA.

W  nadchodzącą środą audycjt ze stu  
d ia  sosnowieckiego rozpocznie sic weześ 
m ej, bo o godz. 19 W części koncerto­
wej w ystąp i p. Iza C iesielska, k tóra przy 
akom paniam encie p  E. Horbaczewskiej 
odśpiewa pieśni iNewiadom skiego, Mair 
czewskiego i Felixa. Ponadto  grać !(.- 
d.ze szóstka sosnowiecka pod ikerow nic 
twem  p St. K utbcińskiego. W prog ra  
m ie m uzyka popularna. Pogadankę pod 
ty tu łem  „W idow nia tea tru  sosm w icekio 
go“ w ygłosi erd K. Ćwierk

Eskadra samolotów z ofiar społecznych
K ielecki Pow iatow y K om itet F undu- 

dacji Sam olotów dla obrony państw a, wy 
dał do imoszkańców Kielc i pow iatu ode 
zwą w spraw ie ufundow ania przez społe 
ezcustwo sam o1 otów lotniczych dla wzmo 
mienia Polski w pow ietrzu.

Z pierw szą o fia rą  pospieszyła E lek­

trow nia kielecka, sk ładając  na  ten cel 260 
złotych.

E snad ra  samolotow. k ióra pow stanie i  

ofia i społeczeństwa całego woj K ie leck ie  
go zostnie przydzielona lo  szkoły pilota 
i za m otorowego w M asłowie pod K ieiea 
nu.

— W yłącznie od ciebie zależy, jak  
długo potrw a ta  „godzina44. Może 
trw ać aż do świtu. Nikomu czas nie 
up ływ a tak  szybko, jak  zakochanym , 
gdy są we dwoje... w tak ich  w arun­
kach — z cynicznym  uśmiechem w ska 
zał na drzw i od sypialn i — a człek 
znużony pieszczotami zasypia tak  
łatwo... tak  błogo... tak tw arde, ho, 
be, he. — Przez chwilę rechotał sz y ­
derczym  śmiechem, po tym  nagle 
p rzestał sei śmiać, spoważniał, z w y­
łup iastych  oczu strzeliły  mu błysk; 
złowrogie. — Dość żartów! N akazuję 
a zatrzym ać tu Jerzego  tak  długo, 
dopóki nie zawiadom ię cię, że już 
możesz go wypuścić. Czy tego doka­
żesz, prośbą, groźbą, czy podsn-pem, 
to tw oja  rzecz. J a  ze swej strony  mo­
gę cię ty lko zapew nić słowem h inoru , 
7P jeśli on wróci stąd  zaweześnie, j e ­
żeli m nie tam  zastanie, to zginie! 
Jego  życie jes t więc w twoich r ę ­
kach !

RO ZDZIA Ł X IV .

Od 20-tu m inu t Pedro przebyw ał 
w kan to rku  „E ufon ii44. Przed nim 
stało  na b iurku lustro, wielkości spo 
iego  atlasu  geograficznego, a obok 
duża, gabinetow a fo tog ra fia  Jerzeg.) 
Skalskiego i odbitki am atorskich 
zdjęć, zrobionych ongiś przez R itę  
N a jednym  z nich Je rz y  był sfe togra  
fownny w skórzanej ku rtce  przy  mo­
tocyklu, n a  drugim  w ...burberry44, na 
trzecim  w rag lan ie  z dość oryg inalnej 
m aterii w  dużą k ra tę  i w  szarym , f i l ­

cowym kapeluszu, na czw artym  w 
m eloniku i czarnym  paltocie.

— Chyba więcej zarzutek pan in ­
żynier nie posiada — m ruknął Pedro, 
oglądając kolejno te fotografie.

Potem  zaś, nie w stając  od biurka, 
w yciągnął rękę i odemknął drzwi nie 
w ielkiej szafki. W isiał w niej jego 
płaszcz, a obok niego skórzana kurtka, 
„burberry44, czarne palto  i rag lan  w 
k ra tę ; zupełnie tak ie  same, jak ie  p o ­
siadał Je rzy  Skalski, i tak ie  same 
okrycia głowy leżały powyżej na 
j pice.

— Ten tu bek  sam by nie odróżnił 
łych dublikatów  od swojej w łasnej 
garderoby — parskną ł właściciel 
, E u fo n ii44 i z kolei zaczął pilm e stu 
d-ować inne fo tografie. Były to  silne 
pow iększenia zdjęć, jakich sam  doko­
nał w ubiegłym  tygodniu  na obszer­
nym dziedzińcu „Polskich Zakładów 
Chem icznych44, gdy przybył tam  ucha 
rak  te ry  zowany na posłańca, niosąc 
Jerzem u list od R ity. Agentowi L ud­
wikowi. k tó ry  wówczas eskortował 
rzekomego posłańca, ani przez myśl 
nie przeszło, że w dużym  guziku, zdo­
biącym w ypchaną kieszeń n a  pier- 
s ach tego posłańca zna jdu je  się 
otwór objektyw u św ietnego apara tu  
fotograficznego...

P edro  porów nał te zdjęcia /  p la­
nem, jak i sobie naszkicował z Damięci 
po ppwrocie z „Zakładów Chem icz­
nych44

c. d .  n .
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Z Z A W IE R C IA .

(z) N O W E  W Ł A D Z E  P E O W IA C K IE . 
O dbyło się  z b ro n ie  w a lo r m iejscow ego 
oddzia łu  P eow iaków , na k tó ry m  u s tę p u , 
ją c y  za rząd  zda ł szczegółow e spraw ozda, 
m c z d z ia ła ln o śc i o g ó ln e j i kasow e za 
ro k  1936 P o  p rz y ję c iu  sp raw ozdać  do za 
tw ie rd z a ją c e j w iadom ości udzielono  za 
rządowa ab so lu to riu m  i pełne uznanie 
za do tychczasow ą ow ocną i p e łną  pośw ię 
cen ią  p racę . N astęp n ie  dokonano  w yboru  
now ego zarządu , w sk ład  k tó reg o  w esz1 i 
P P : p rezes W ito ’d L ub icz  — Saw icki, 
ponow nie  w iceprezes E d w a rd  M ija lsk i, 
s e k re ta rz  F ran c iszk o  Z ie liń sk i .sk a rb n ik  
J ó z e f  O pałko, członkow ie z a rząd u : Józef 
K ow alczyk  i T eofil L esk i. D o kom isji 
re w iz y jn e j zo s ta li w y b ra n i: A n to n i Ma.: 
cherczyk , A n to n i W cisło , Ig n a c y  G am i 
ro i i J a n  K ru p a .

 LU3 -----

Z O LK U SZ A .

(o) 1 )0  M IE JS C A  O D O SO BN IEN IA .
W ład ze  bezp ieczeństw a pow. o lkuskiego  
w y sła ły  do m ie jsca  odosobnien ia w Rorc 
zie K a r tu s k ie j  trzech  m ieszkańców  M'ol 
tr o m ia :  S ta n is ła w a  G ardy łę , K a ro la  Dy 
d u ch a  i  J a k u b a  K a jn s a te jn a  za d z ia ła ł, 
liość k o m u n is ty czn ą  w śród bezrobotnych  
n a  te re n ie  W olbrom ia

go len ie
przyjemnością

przy  użyciu  d o b re j br/,yl»vy— 
W ypróbow ane b rzy tw y  i inne  
p rzy b o ry  toailetowe n a jk o rz y ­
s tn ie j zakup isz  u nas: A D A '
S k ład  przyborów  do go len ia 
M odrze jew ska 3ft ( I la te  Roz­

w oju).

W IĘ Z IE N IE W B ĘD ZIN IE. *

.Więzienie w Będzinie ogłasza
przetarg  nieo§ran czony

na dostawę różnych artykułów żywu > 
Jciowych na dzień 8 marca 1337 r. go 
dżina 10.

Bliższych informacvj udziela Za­
rząd więzienia w Będzinie codziennie 
od godziny S do 15.

Naczelnik W ięzienia 
(—) GAJ Komisarz S. W.

Krawaty dobre 
i gustowne

o najmodniejszych deseniach na 
bedziesz w Wytwórni Krawa­

tów  i Szelek ", P  O G O Ń “ 
Na składzie duży wybór szelek. 
B. Letewski i S. Grzywno wieża 

Sosnowiec, Orla 3 a.

K in o te a t r  „EDEN*
Barbara Stanwyk  
i Robert Taylor

w  je d n y m  w ie lk im  filmie

POŚWIĘCENIE
R e ż y s e r  W . J. V A N  D Y K E  

P o c z ą te k  1 s e a n s u  o godz. 17.30, 
w  n ie d z ie lę  o godz. 15.30

Kłno „A P 9" ,  LO" w Sielcu
D ZIŚ! W  n iedzie lę  22 i poniedzia łek  

22 lu teg o
S łoneczna k ró lew n a  uśm iechów  

S H IR L E Y  T E M P L E  
w n a jła d n ie jsz y m  film ie  p. t.

Mały Pułkownik
I I  p ro g ra m  — P A U L  MU N I w po 

tężn y m  d ra m a c ie  życiow ym  pt.

Walczę o życie
łJ iie ty  od 25 g r .  D ziś o 11 P o ra n e k  

„M A ŁY  P U Ł K O W N IK A

Pomoc dla Duchowieństwa i W I TTTTTTTTTTTTTTTTTTi

Koięia, jucztgókm* Pmbotmmmm  b. oięńko
pracują, SroMigólnie ocay znajdują się w bwr- 
<fau> trudo/oh warunkach. Tu w migotliwym 
ftricMą świec i mgłach kadzideł, traefoa bez
nachylania się czytań zawity drait mazał u, za 
chwilkę spoglądać na wiernych pme& eaią 
dtaffońć Świątyni wreszcie po nabożeństwie 
trzeba przeczytać drieeiątki liatów i aktów 
przeważnie naeczyfcelnyrh, wieczorem przy 

świetle lampy popracować nad brulionem ka- 
MUłia, społecznym przemówieniem, nie mó­
wiły: już o codziennej lektwree człowieka
oświeconego.

Wydma! Studiów Instytutu Fittorex w cią­
gu rocznej rzetelnej pracy nad odciążeniem i 
uzdrowieniem ócz Duchowieństwu opracował 
w sposób naukowy okulary uwzględniające 
ciężkie warunki pracy Księży. Wykonano w 
kraju okulary dwuogmekowe pozwalające:

1) czytać zhliska 55 cm. i spoglądać jed­
nocześnie w dal bez zmiany szkieł. 2) czytać 
mszał z odległości do metra i patrzeć daleko 
3) czytać mszał z odległości m etra i czytać z 
odJ. 36 cm. jednocześnie. 4) trzykrotnie 
zmniejszyć wagę i grubość szkieł o wysokim 
djoptrażu n.p. od 14—32 dzięki zastosowaniu 
do nich masy trzykrotnie silniej załamującej 
światło, a dotychczas używanej tylko do b. 
drogich bifo-kali 7. niewidzialną granicą. 5) 
prowadzącym auto mijać się w nocy bez 
zmniejszania świateł i szybkości. 6) bez obaw 
polować, być narażonym na stłuczenie — w 
szkłach ni ero,opryskujących się.

Wymienione szkła nie są drogie w stosun­
ku do ich wartości, mogą być nabyte na spta-

I o ska —Francja
7:1 (2:1, 3:0, 2:0)

Rozegrany w ramach zawodów > 

mistrzostwo świata mecz hokejowy 
Polska — Francja, zakończył się 
zwycięstwem Polski w stosunku 7:1.

Polska drużyna hokejowa wykaz;, 
ta w spotkaniu z drużyną francuską 
stanowczą przewagę. Bramki strzela­
li- Wołkowski 12). Przedpełski (2), 
Marchewezyk, Sokołowski i Kowalski

WÓbee powyższego wyniku. Pol 
ska dochodzi do rozgrywek międzygru 
f.owych, ponieważ zajęła w swej- g-u

ty i <loał*«*ona wmąriwe m  
stotmo udało wę nom wykonać h.
kowane okahwy wg. recept p r o f  ___
W. H. Milwnowwtoago Dyrektora Rutyfertu 
C^taimicznego w Wtodauu i*urtąpme Ordyna­
ta Leeuaey dm Sokańeidego,
18 dla tał. pr«h. Rydzewskiego x ZyeUtea tak 
ta-udną, *o nawet największa w żwfeefe staw­
na aMerykańsk* Fabryka Optyesm TOP 
LEGfC zMaygnoważa z jej wykonani*.

Wreaeeie Zakład dia Chorych na Oeay dra 
mod. W. Ki pińskiego, Senatorska 24 wysta­
wił dla dr. raed. BrwoEowakmgpn ciekawą re­
ceptę, gdzie w jednym szkle są dwa cyhndky, 
dwie osie i różne znaki cylindrów, zrobiliśmy 
to szkło. Bez przesady można powiedzieć, śe 
w Instytucie Filtorer, Warszawa, Kredytowa 
9, każdy znajduje troskliwą opiekę nad swym 
wzrokiem. Łneóytut nie uchyla się niejedno­
krotnie przed naukowym lekarskim zbada­
niem całego organizmu, jeżeli to jest pożą­
dane dla polepszenia wzroku. Wymieni-onc 
okulary wystawiamy na jednej z naszych 
witryn. To są fakty.

Okulary dwuogniskowa nadają się dla 
wszystkich ludzi pracy: inżynierów, adwoka­
tów, kupców, rzemieślników i robotników. 
Demonstrowane są be7,płatnae przez kilka o- 
statnich dni w Hotelu Victoria w Sosnowcu, 
3 Maja 25, przez znanego optometrystę, dyr. 
Instytutu p. Rowińskiego: Szkła Punktualne 
od 5 zł , oryginalne Piltorexy od 7 zł., diwu- 
ogmskowe, zastępujące dwie pary okularów 
od 15 zł. za szkło.

pie drugie miejsce za Kanadą, a prz tl 
Francją i Szwecją.

M e c z  p i ę ś c i a r s k i
P O L S K A  -  A U S T R IA .

Szóste sp o tk a n ie  re p re z e n ta c ji  p ię ie ia i 
; k .ch P o lsk i i A u s tr ii do jdzie do sk u ik u  
dniś w Lodzi. P ro g ra m  dzisie jszych  w alk  
p rzew idu je sp o tk a n ia  n as t. p a r.: L eh n e r 
— l l u u d ’te in , M at ha. — Ć zortek , J a ro  — 
K r z e m iń s k i ,  S v aio scb  — W ozniakiew icz, 
B cdrich  O strow sk i,' O orak  — Clunie- 
I c >-
P iiaL

s.ki, S ch w eife r — S z y m u ra  i L u iz  —

Zarząd MSiejlsHi w D ąbrow ie Górniczej
u g  a s z a  K O N K U R S

n a stan o w isk o  m ie jsk iego  .lekarza  , we lor
Od k a n d y d a ta  w y m ag an e  jć e i; 1) 

•iypiom lek arza  w o 'c ry n a r ii, 3) p rz y n a j 
kroczony. 45 rok  życia

Do obow iązków  m ie jsk iego  lekarza  
u ię tw o rzeźn ią  m iejóką, b) czynności o ś  
m ie jsk ie j.

P o d a n ia  v \ia t z w łasnoręczn ie  nap  
odpisan i i dokum entów . s i wie rdza jącyeh  
ków, ęrar.: 5) św iadectw o zdrow ia, wyda 
m e n t s tw ie rd z a ją c y  s to su n ek  do służby 
m a rc a  1937 ro k u  do  Z arząd u  M iejsk iego

y n a r ii  z w ynagrodzen iem  w ed ług  union.y
p o sia d an ie  o b y w a te ls tw a  polskiego, .2) 
m n ie j 3 -le tn ia  p raca  w rzezi.i, U n ieprze-

w e te ry n a r ii należeć będzie: a) kierow - 
ję te  reg u lam in em  d la  lekarzy  rzeźni

L an y m  życiorysem  i u w ie rzy te ln io n y m i 
po siad an ie  w yżej w ym ien ionych  w a ra n , 
nc prze? lek arza  n i/ędow ego . lii dofcu- 
wo.jskowej, n ad sy łać  należy  do d n ia  15 
w D ąbrow ie G órniczej

I K i iW  „ZACŁĘBIE“
DZIŚ OSTATNI DZIEŃ Początek seansu o godz. 3.30

MARTA E©QERIH-€!EPUROyVA
w  r e w e l a c y j n e j  k o m e d i i  m u z y c z n e j

SŁOWIK Z WIEDNIA
W  ro la c h  g łó w n y c h :

Herm an  Thimig, Ernest  Verebss  i Hans Junkerm ann .
Nadprogram: TYGODNIKI PATA I DODATEK KOLOROWY.

N astępny program: OSTATNI AKORI)

Kino RIALTO Sosnowiec Warsza w ska 18
Najwspanialszy film e g z o ty c z n y .
Emocjonujące przeżycia w dżungli małajskiej.
Przepiękny romans kobiety — tarzana

Królowa dżungli
Sensacyjne przygody ekspedycji z dzikimi bestiami dziwiczej j uszczy. 

w  roli kobiety — 'a r z a n a D  O R  O T  Y  L  A M O U R .  

Pocz. 1 seansu o 5.30 w niedzielę o 3.

KINO „P A L A C E “
D z i ś !

HARRY BAUR
w  filmie

W ielka m iłość BEETHOVENA
Wkrótce: AIARTA EGGERTH w FIL M IE : „CZARUJĄCE OCZY"

K m . 404/84

Obwieszczenie
K om orn ik  S ąd u  G io d zs ieg o  w lłędzi_ 

n ie , re w iru  I i-g o , u rzędu jący  w B ę d a n ie  
p rzy  ul. P iłsu d sk ieg o  pod N r. 1-ł na za_ 
saldzie a r t .  6 /9 K. P . C. obwieszcza, że w 
dn iu  8 k w ie tn ia  1937 r. od godziny  10 r a  
no, w s a li  posiedzeń S ad u  G rodzkiego w 
R ed lin ie  odbędzie się  sp rzedaż z puplicz 
nyj l ic y ta c ji n ie ruchom ości m ie jsk ie j, 
sk ła d a ją c e j s ię  z p la m  częściowo z a ru d o  
w anego, dom u pairterow ogo, m u ro w an e , 
go, dw ucli o ficyn  m u ro w an y ch  p a r te ro ­
w ej i je d n o p ię tro w ej, 2 ch szop % desek 
i ustępów , szczegółowo o p isa n e j w p ro tu  
ku le op isu  i o szacow ania z d n ia  6 m a rc a  
1934 roku , położonej w B e tb in ie , pow iecie 
będzińsk im , w ojew oda!w ie k ieleckim , o- 
zn.iczoiicj p ilic . N r 5 p rzy  u licy  P ro m y . 
' • l a , o o e jm u ją ce j pow ierzchni 11872 sążn i 
k tó ra  stanow i w łasność A b ram a  Ł a jb y  
G ru n w ald a .

N ieruchom ość ta  m a u rządzoną lisiego 
h ipo teczną w W ydzia le  H ipo tecznym  
p iz y  S ądzie  G rodzk im  vs R ędzinie pod 
N r. rep . h ip . 583

Pow yższa n ie ruchom ość zos ta ła  osza. 
cow ana n a  su  m c zł. S p r-cd a ż  zaś
rozpocznie od cen.v w y w o łan ia  t j .  od 
kw oty  zł. 4.667, sto sow nie  do cyt. 709 
Iv. P . C.

L ic y ta n t p rz y s tę p u ją c y  do p rz e ta rg u  
pow inien  złożyć ręko jm io  w gol o w iśn ie 
w kw ocie zł. 700 a lbo  w ta k ich  p ap ie rac h  
w artościow ych  hadź książec /kach  w kład , 
kow yeh in s ty tu c ji ,  w k tó rych  wolno u- 
inieszczać fundusze m a ło le tn ich  i że p a .  
n 'e ry  w artośc iow e p rz y ją te  będą w w ar- 
‘ości trzech  czw arty ch  części cen y  g ie f. 
dowej.

P rz y  lic y ta c ji  beda zachow ane ustaw o­
we w aru n k i lic y ta cy jn e , o ile dodatknw em  
nnblicznem  obw ieszczeniem  n ie hedn rwvla  
P rzv  liev tae js  beda zachow a” e u s ta w o ­
we w aru n k i lic y ta cy jn e , o ile  d ^dalkow ^m  
nublieznym  obw ieszczeniem  n ie beda no. 
dane  do w iadom ości w a rn " ki 
że p raw a  osób trzbeich n ic  beda nrzeszao
da do l iey tn e i i  i p r ze sa d zen ia . w la s e e l  i
na rzecz nabyw cy her zastrzeżeń , j e ż e l i .o- 
Rnhy te przed rozpoczęciem  T-rzefargu n*e 
^toża dowodu że w niosły  Powództw o o zwoi 
p ien ie n ierpehom ości loh  je i części Cd 
eezekiioii i żp u zy sk a ły  postanow ień  .o 
w leśoiw ego S adu. n n k azu iaee  zn w leszc iie  

. eozeknc.ii: w  e iagu  o sta tn ich  Ż-ch I
"ndni nr7„d lic y ta c ja  w-olnn o d a d a ’ n ie  
Tnehom ość w dni pow szednie od uodcm y 
c #1^ VS-UI. r,r»s t>/"3łDr»nw5if',n .

ukiicyino'-sD w
L” r,n iD cn‘L

4 i  r i y  i  v r u - o  KRA t  ZF
t ?edóin, d n ia  18 lu tego  1937 r.

DROBNE OGŁOSZENIA
N A U K A  1 IV Y C n O W A N lE

N O W Ó Ó TW A R T E  K o n cesjo n o w an ie  K u r  
r,y K ro ju , S zycia  i M odelow an ia  M. N o- 
wmkówny w  Sosnow cu. B ra c k a  2 K ró j uo 
wcctfesny p a ry sk i N iezam ożnym , p rzy jez­
dnym  zniżki.

P O SA D Y  I P R A C E

PO TR ZK B N Y  chłopiec do te rm in u  w ar 
a /u it  rzeźniczo - w ęd lin ia rsk i. P ia sk i ul.
C lem cnscau  nr. 4. A. W elcel. _
/ A  w y ro b ien ie  posady  s ta łe j m agazynio  
l a  lub p o r tie ra  dam  400 zł. O fe rty  pod
..Posada** d< n d m in is lra c ji E x p resu  __
SŁU ŻĄ C A  do w szystk iego , uczciwa, skro  
inna, p raco w ita  po trzebna cci 1 rnarca. 
Z g łaszać się : u l L im anow sk iego  14, K o: 
le n ia  M ie jsk a  rn. 40 w godz. od 2 do 4-ej
po po łu dniu______________________________
P O T R Z E B N E  w yciągaczki, h a fc ia rk i m a 
szynow e, p rzy jm ę uczenice do h a f tu  m a . 
szynow ego. Sosnow iec. N ow opogouak;i 12 
O G R O D N IK  sa m o tn y  poszuku je  zajęcia  
s ta łeg o  lub  doryw czego . Sosnow iec, 0 - 
k rze i 26, M akuchow ski.
P R O  PA G  A N D ZIST KI p oszuk iw ane . A r­
ty k u ł m asow ego zb y tu  w każdym  dom u. 
O fe rty  ..P ro p a ganda** E r  p ros S osnowiec. 
N A U C Z Y C IE L K A  — w ychow aw czyni 
Jo  3 dziew czynek poszuk iw ana i  ̂ zak res 
szkoły  pow szechnej i T g im n a z ja ln e j — 
w y m a g a n y  język  fran cu sk i ew en tu a ln ie  
n iem ieck i. — P o żąd an a  m uzyka — l a n i e  
m łode tak to w n e , stanow cze zeheą złożyć 
podan ia  z odp isam i św iadectw  fo t  o g ra ­
n ą  do E x p re su  Z agłętda Sosnow iec pod
..I n ż y n i e r ______________________
P O T R Z E B N A  w ychow aw czyni do dzieci 
10 i fi Ind pom oc w  le k c ja ch  o g o sp o d a r­
stw ie  Z głoszen ia S osnow ice D ęb lińska 11 
nn eszk . 14
P a N N IE Ń K A  n a  p ra k ty k ę  do wędiini& r 
n i p o trzeb n a . W a ru n k i: n ie sk az ite ln a , im 
ła , p rac o w ita  Z głoszenia 21 lu teg o  rb. g® 
d ż in a  14 — lfi „Warsówka** Sosnow iec,
O rła  18.  ______________  .
P O T R Z E B N A  cksped jen fka . „H ala  M le. 
rzną*4 Ssonow iee, ul. P iłsu d sk ieg o  1S. 
P R Z Y JM Ę  cze ladn ika  kom inin trsk iego  i 
ch łopca zw innego ro słeg o . -W iadom ość
g osnow iec. S m o ln a  2. _____ __ ________ _
ZA w ypożyczenie 1000 zł., dam  posad4 
b iu row a. Z g łoszen ia  „ E x p re s“ B ędzin .
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Universite de Beautć Cćdib
39, A v. des Cham ps Ely&ees, P A R IS , 

podaje do łask  w iadom ości, i ,  dnia 22 i  23 bm. (poniedziałek i  w to . 
rok) w  H O T E L U  C E N T R A L N Y M  w Sosnow cu, specjalna D elegatka  
P an i D -io w a  Z E  H i? ENI*REJSOW A udzielać lą d z ie  bezpłatnych po 
rad kosm etycznych . Z aProszenia otrzym ać m ożna B E Z P Ł A T N IE  w 
perfum eriach  i  drogeriach. W e w łasn ym  in teresie  uprasza s i ę  o  re­

zerw ow anie godzin.

PO IRZEJBNA sam odzielna ekspedientka
D ąbrow a Córa., 3 M aja 15_______________
P O T R Z E B U JE  4 kotlarzy zaraz AY.iadc
m ość K a lisk a  41.__________________________
DAM  200 zl. za w yrob ien ie pracy W ia-
dom ość w ad m in istracji. ____________
PO T R Z E B N A  kucharka. Z głoszenia tele
łonem  68 485. ________ _______ ____________
szy  koszulek ch łopięcych . Sosnow iec, Sien  
szy koszulek chłopięce. Sosnow ice, S ien ­
kiew icza 11 3 p iętro  front.

LOKALE
U M E B L O W A N Y  pokuj do w ynajęcia  
1)radżo tanio. C hm ielna 3 m. 9, Sosno­
w iec ._________________
KTJCHNIA, pokój do w ynajęcia Będzin,
Zagórska 34, gospodarz._______________
S K L E P , pok ój z kuchnią do w ynajęcia,
S taropogońska 10.______________________
D W A  pokoje z kuchn ią  do w ynajęcia .—
Staropogońska 1 6 . ____________________
POKÓJ, kuchnia, przedpokój słoneczne
Jo w yn ajęc ia  w S iclcu , P odgórską  17.__
LO K A L h and lcw y (pieć pokoi 3 w ejścia) 
do w yn ajęc ia  ou zaraz w  centrum  m ia- 
gta Sosnow ca. W iadom ość te le fon  6294Q
S K L E P  z m ieszkan iem  w yn ajm ę na do 
godnych warunkach, pojedynki słoncez_
lłc. K aliska 39.______________________
PO M IE SZ C Z E N IE  na w arsztat do w yna  
jęc ia  naraz W iadom ość Dąbrowa Górni

' cza K ościuszki 12.__________
P O S Z U K U JE  dużego pokoju przy rodzi­
n ie lub od gospodarza. O ferty pod „Środ
mieście**_______________________
POKÓJ um eblow any dla dwuch pań.
S ieleck a  4-a m 11._______________ ________ _
Ś p E P ,  m ieszkan ie dw a pokoje, kuchnia  
w vgod y  w ynajm ę. D ąbrowa, 1 Maj a 65. 
W Y N A JM Ę  2 pokoje z oddzielnym  w e j ­
ściem  na II piętrzę. Sosnow iec, M ała-
ehow sk iego 2 .c  m. Jk_____________________
P O SZ U K U JE  m ieszkanie pojedyncze w  
ok olicy  S tarego Sosnow ca, P iłsu d sk iego , 
W iejsk ie j Czynsz roczny z g óry  Z glo . 
szen ia  Jo ad m in istracji pod „Solidność1*

KUPNO T SPRZEDAŻ  

Meble
szafy , łóżka, kredensy, otom any, kozetki 
oraz ca łe  pokoje, ceny n isk ie /■•• gotów ­
kę i na ra1v Sosnow ice, N ow opcgońską
Ł  19 TOMCZYK. _ ____________________
M * SZY NY  do szycia  jak nowe: m ereż- 
k ą:k a  250 zł., S ingerą  dam ska 100 zł., zr

f ełn io nowe Rastgas* ra 160 z ł .  Omśega 
zł. O der borg, Sosnow iec, 3-go M aja  

j l - a Y P __________________________________________________________________________

„B ały  Tydzień *
w M agazynie B łnw atnym

M. KĘPIŃSKI 
Będzin, Kołłątaja 36

Ju ż rozpoczęto tan ią  sprzedaż białych  
_________________towarów_________
M A SZY N Y  do p isania  nowe, używ ane  
gw aran tow an e - ok azyjn ie sprzedaje „Re 
niont“. K atow ice, Dworcowa 18.

M ió a
praw dziw y lip cow y i kresow y w firm ie  
„KOZIOŁKOW  i JĘDRYCZEK** W SO 
S N O W fU . 3-go MA JA  21. T E L  tilóPS — 
NUW OOl W A R I A „Centrala m aszyn"  
S osnow iec ,ul. W arszaw ska 1, poleca po 
cerach  reklam ow ych m aszyn y do szycia  
w szelkich system ów  „Siugera**, „P fatfa"  
i  t. p. M aszyny do p isania  najlepszych  
fabrykatów- R ow ery  w arszawiK io i za­
gran iczne, czesci. M echaniczny w arsztat
rcpe.raeyjny. N auka m aszyiiop ism a, _
B U D K A  do sprzedania w dobrym  punk­
om. W iadom ość w ad m in istracji._____
M A G IEL elektryczna w dobrym  stan ie  
do sprzedania. W iadom ość Sosnow iec,
.W ysoka 32._____________________________
OKAZY.TNTE tapczan dwuosobowy now y  
sprzedam  P rosta  12 gospodarz.
DO sprzedania łóżka nowo debowe. W ia .
domość. S ieiec, W ilcza  nr. 6 — 7. ______
K O ZETK I sprzedaje tapicer po 19 zł. S o .
gnowiec Jag ie lloń sk a  3 m 18 Bloki.______
DOST A R U /A M  gw aran tow an y czy to
pszczelny m iód k il. 2 50. G rzyby li'ew - 
skio kih 4 20, Będzin , Skrzynka pocztowa
1 3 6 _____________________________  ;
O GŁOSZENIE. 3 PL A C E  przy ul. R ud­
nej za oret 65 zł. 1 PLAC przy W iejsk iej  
8500 zł. PL A C E  przy K lim on tow sk iej 
800 zł. jeden. Sosnow iec, M ościckiego 12,
biuro. toW . 62544__________________ __
TRZY parcele budowlane od 519 do 057 
m tr zatw ierdzone przy ul. K rólew sk iej, 
front południow y, oraz dom nowy_ d w u . 
p iętrow y, sk an a lizow an y  24 u bik acje  
rpr7cda gospodarz M oniuszki 2-a.

SPR Z E D A M  plac pod budowę Sosnow ice  
— P ogoń  róg B ędzińskiej i S u c ie j . W ;a  
dom ość Będzin  Małobądzkai nr. 61 m. S. 
SPR Z ED A M  budką zaprow adzoną z m ie­
szkaniom  na Ludw ika M ierosław skiego 4
B rytek . ___________ ______
SAM OCHÓD 4 osobowy karetka na ch o ­
dzie tan io  do sprzedania W iadom ość Ga
rażc, W arszaw ska 6._____________ _
SPR Z E D A R Z  w yszyn k  wódek w dobrym  
punkcie od zaraz Sosnow iec telefon  623C7 
S K L E P  z pierw szorzędnym  urządzeniom  
■j przed aro okazyjnie. W iadom ość w ad-
m inist racj i .______________ __________________
B U D K A  do sprzedania -w dobrym  m iej­
scu. W iadom ość Sosnow iec, Podgórska 24
sklep_____________________________  ________
P O Ś R E D N IK  potrzebny sprzedam dom  
Hiemian.ov.ice oferty  E xp res Z agłęb ia
S osnow iec, Teatr a1 na 1 pod „p iłn o‘‘._
W Y SPR Z E D  A Z M EBLI: sto łow e, s y p S  
nie. salonik i i poiedyócze sztuki. Ceny7 
niskie. W arunki dogodne. Orla 18 
Z PO W O D U  śm ierci w łaścicielk i, jest do 
sprzedania sklep spożyw czy egzystu jący  
ad k ilkunastu  la t .W iadom ość w ad m in i­
stracji. _________________________ ____ ____
H A R M O N IE  stoliczkowa" firm y  ..Nahcgo  
sprzetiaftn. ok aeyjn ie . K ała  C yprian, B ę­
dzin. K oszelew . Okrzei 3 9 .______  __
SPR Z ED A M  pokój sto łow y i gabinet w 
oi'/'ochu kaukaskim , w ykonane bardzo  
so lid n ie W ytwórnia, sto larska Ign acy  
Reszke. Sosnow ice, B ędzińska 9 
SPR ZED AM  m aszynę szew ska cyłinciio- 
T j .  Będzin, K saw era, Sztolna 17, Jan
M ic i/w a .________________________._________
N O W E urządzenie sk lenu  spożyw czego  
sprzedam  zaraz. Czeladź R eym onta 16. 
Przychodzi i _
K U P IE  domek mały.'“  W p ła ć © 3 ODO 
reszta później! O Air ty  do odm.inistvaeu  
..F.ynrcńu ŻaaTebia** pod ..M aty domek**. 
K U P IE  pra«ę jedno lub dw uram ienna, 

a e i średniej. W iadom ość: P racow nia
w alizek D ekerta 14. Sosnow iec ______
PL A T FO R M Ę , konia i  wóz ’sprzedam  
Ti! W vsoka 36 W iadomość u gospodarza  
P IA N IN O  tanio, piękna syp i alka. b oga­
ta  jadalka, toaleta w achlarzow a. lapcżą- 
ny. stó ł rvsiinkow v, kuchnie, oryg in a ln y  
stolik  do kart poleca: B  Blotniew sA i,
H andel M ebli nowych i  uż,vwańys:li, go-
snowiec. 3 .g o M ają 7 w podwórzu.  _____
SPR Z ED A M  m agie l. Sosnowi: »\ Bszen-
na 1 4 . _____________   :_  _
K O N C E SJA  na skład wódek i w in  do 
odstąp ienia  od zaraz. W iadom ość *Ex* 
nres“ Będzin.
K U P IE  lub oddzierżaw ie koncesje T,'in 
w ódkę w Sosnowcu. Zgłoszenia do „E x.
prosu** pod ..K oncesja'*.___________________
SPRZEDAM  tanio dom  now y 6_ uiifka-
c.yi. Będzin. P arysk a 14, N ow iń s k i____
SPR Z ED A M  F iata  4-osobowego. W iado.
m ość w  ad m in istracji „Express**.________
SPR Z ED AM  wirówko A lfa  L aval 66 l i ­
trów  na godzinę w  dobrym  stanic. Ma­
ri miki — Karol B a łdys. ______________
SK L E P K  do sprzedania z towarem  z po­
wodu zm iany interesu. W iadom ość „E x. 
pres“ D ąbrów a.________________  .

N^sinna
chem ikalia, karboliueura sadownicze, 
P rzybory pszczelarskie. II. B arczyk, Be- 
dzin, K ołłą ta ja  1._________________ _________

Otoman v
nowoczesna, dwra fo te le  kanad yjsk ie ta . 
r.io sprzedam , m aterace, kozetki, tapcza­
ny ceny n isk ie, w arunki dogodne. Toffi, 
czyk, Sosnow iec, l .g o  M aja 14. — T ele­
fon 63 '65. ______ _________________________
SPR E D A M  trem o z szafką i łóżka m eta . 
Iowe z w idokam i. So-now iec, Żeromskic-

5 m 10_________________________________
K U P IE  ok azyjn ie m aszynę S ingera  bę­
benkową. używ aną w  dobrym  etanie. W ia  
domość: Sosnow iec, Żerom skiego a m. 10 
M A SZY N A  S in gera  praw ie nowa do 
sprzedania. W iadom ość „Expres* BędHn 
Z P O W óD U  w yjazdu rzeźnictwo odstą­
p ię W iridom ość „E xpres Zagłębia/* Bę­
dzin
N A J T A N IE J  ijsolidn ie m ożesz kupić ariy  
kuły kosm etyczne, apteczne, fryzjersk ie  
ty lko  w składzie aptecznym  D ancygiera  
Będzin, M ałachow skiego 34. P oleca  gw a­
ran tow an y krem od p iegów , plam , pry- 
s/,ezy PrpEerwatywy gw arantow ane od 
30 groszy.

Z f i l T m O N E  D O K U M E N T  Y

ST A N ISŁ A W  KOZ1ÓŁ zgubił książeczką  
w ciskow a w ydana przez PK1T Sosnow iec  
B O L E SŁ A W  S Y K U T  zgu b ił książeczkę  
w ojskow ą w ydaną przez P K U . Będzin, 
M edrzejow ska 87.

40  godz. ś w i e c e n i a  ża­
rówką 25 w.

i

5 godz. prasowania że­
lazkiem elekir.

i
10 litrów gorącej wody 
50 godz. audycji radiowej

Elektrownia Okręgowa
w  Zagłębiu Dąbrowskim , S. A.

W yciąć! Przechow ać 1

TELEFON ZAŁATWI 
każde Twe życzenie

I 4*

Abonament „EM PRESU ZAGŁĘBIA1'  z odnoszen iem  
do dom u lub  p rzesy łk ą  pocz tow ą k o sz tu ­
je tylko x ł .  2 5 ~  mies. Zamawiać można

61 -4 9 7
6 2 -3 8 0

Bieliznę m ęską, damską, kapelusze* 
krawaty , rękawiczki

P . KUCHARSKI
3-go Maja 8

6 1 - 9 1 5

Bar SOSNOW IEC,

T e a t r a l n y  Piłsudskiego 2.

N ajtań szy  lokal g as tro n o ­
m iczny  w  Sosnowcu. 

Dobra kuchnia. Trunki firm krajowych.
61-792

Cukry, hurtow o d la  P .  P. K upców
Czekolady P °  cenach  ściśle fabrycznych

A. K. Peutker
Modrzejowska 1

6 2 -4 1 1

Cukiernia St. Jaskólskiego (obok dworca) 

Kawiarnia Wytwórnia wyrobów cukierniczych Piłsudskiego 42
6 3 -1 6 1

62-288

M f it f lP M  Q I Spółdzielnia z ogr. odp. w Krakowie
ITIH ŁUruLu W Odlzial w Sosnowcu

Z W I Ą Z E K  M L E C Z A R S K I masło, sery, jaja, miód, konserwy
61 -3 3 2

O g ł o s z e n i a W  „EX PRES1E Z A G Ł Ę B IA ”
d a ją  n iezaw o d n y  s k u t e k .
Ogłoszenia przyjmują adm iu is trac ja

6 1 -4 9 7

Restauracja M .D U D E K  Poleca smaczne obiady 61 714
SOSNOWIEC, Czysia 3 ------ ^enV pnySiQpne.

SZCZEREK RYSZARD lokal Szanownej K lienteli .  D oskona ła  6 3 -1 1 0
.  k u c h n ia  i napoje  róZnego rodzaju.

I R t © S f i 3 M 8 ® S a C | 3 ł  Dwa razy w miesiącu świniooicie.

6 2 - 2 8 8
63-161WYTWÓRNIA

wyrobów
cukiern iczych St .Jaskólski Piłsudskiego 42

Cukiernia 3 M ija  U  (obok dworca)

m a t r y m o n i a l n e

K0Z,\V1EDZIONY, w ysoki, przystojny, 
posiadający nieruchom ość i troche pie_ 

iedzy p ragn ie poznać tow arzys-ke ż y ­
cia z m ałą  gotówką. L isty  do „ExPi'csu  
Zagłębia** w łłąb row ie Górniczej pod 
..Handlarz**.

R Ó Ż N E

Biuro pisania podań
do W ładz A dm in istracyjn ych , przep isy , 
w ania m aszynow e, K arola S tankiew icza  
w Sosnow cu przy u l. 3 M aja 18 m 1 przy  
dworcu kolejow ym  obok przystanku au- 
*obusowpgo  _________________
c h o r o b y  W e n e r y c z n  e  i  i c i i  l e ­
c z e n i e  w opracow aniu jednego z naj 
znakom itszych lekarzy w eaero lcgów  — 
Żadnei gotów k i zigóry n ie w płacać. W y 
sy lam y  broszurę p o  zapodaaiiu od icsu  
za zaliczeniem  pocztow ym  zł. 1.5(1. Z gio . 
szo.iia do „Bar“ K atow ice, pod „C hoio .

UCZCIW A in te ligen tn a  zajm ie vie szcze 
rze gospodarstw em  domowem  u sam'" 
nej osoby Zgłoszenia E x p rts  Będzin p<d
..Solidna1* .   ________________
P O S Z U K U JE  reflek tan ta  na koncesie  
wódczaua z w yszyn kiem  lub be'/, W iado­
m ość: Si:ow arzyszenie W łaśc ic ieli P nsud  
słuego 16.

P E N S JO N A T  „Zdr«oio'* Ks. Huszjno w 
Ząbkowicach, B asiu la  5, ratuje zdrowie: 
dietą, ziołam i, kąpielam i starszych  i dzi6 
ci. D la  dzieci szkolnych pomoc w nauce 
i opieka, na m iejscu  lekarka i nauczy ciel 
ka, czynny zim ą i latem , cena od 6 do 10 
złotych  d z ien n ic . ____________________

Mierniczy przysięgły
Franciszek Szorsz, D ąbrowa, 3-go M aja 15
w ykonuje pom iary gruntów  _plany;____
ZA G IN Ę ŁA  suka czarna rasy Doberm an  

i ogon oN ń,jtT. Pios^c wskazać ub
odprowadzić z a  w y n a g r o d z e n i o m .  K a li­
ska 41.___________________  —--- ---------------.
1’ ANA K azim ierza Z ielińsk iego  za obra. 
zenie Go w czasie p ełn ien ia  _ służby tą. 
droga przepraszam . BrzozowsKi.__________

Rysownia P l i s u  wnia „Hifła"
Sosnow iec, M a ł a c h o w s k i e g o  2-e, tel. 62953 
wykonuje- haftv  reczne. m aszynow e, me 
reżki, d  id low anie, p lisow anie, dziurki, 
lam buracie. szablony hafciarskie i 1, p» 
F O R T E P IA N Y  pianina naprawia, strei 
Centauz, Sosnow iec, M rilaicka 9, tell. 
6 2 0 -7 3 .________________________________ ____

Biuru pisania podań
do władz sądowych i adm in istracyjnych  
oraz p rzepisyw ać na m aszvnie E. LW ÓW  
SK IEG Ó . Sosnow iec, W arszaw ska 6. T-e 
piętro, p isze do Sądu G rodzkiego pozw y  
z, w eksli, pożyczek, rachunku otw artego, 
w sprawach eksm isyjnych  i innych

Drukowano tarbą rotacyjną fabryki tarb drukarskich „Pigment" w Warszawie, Sp. Akc.
Wydawca: Helena Monsiorska. JRsd. naczelny,; «*, Łwlerk. — Druk. ,,b:xpres Zagłębia‘* Sosnowiec, Teatralna 1-a. -  Red odp.: Tadeusz Lipski.
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Krasula delektuje się Carusem
Dojenie krów przy dźwiękach muzyki

wpływa to znakomicie na ich apetyt, 
natomiast w oboi’ze flet nie bardzo 
jest przydatny.
NOWE W SPANIAŁE PE R SPE K ­

TYWY.
Bezrobotni muzycy mogą się cm 

szyć. Gdy ludzie coraz bardziej ucie­
kają od muzyki prawdziwej,, zastępu­
jąc ją mechaniczną, wzgardzony Or­
feusz znajdzie wdzięcznych słuchamy 
w zwierzętach. Na ruinach obecnych 
systemów gospodarki mlecznej zakwi 
tnie złocisty kwiat nowej muzyki, do­
stosowanej do gustów i upodobań na­
szych krasul. Pod wpływem dźwię­
ków skrzypiec czy innych instrumen.

tów, byle nie dętych, popłynie białą 
strugą życiodajny płyn — mleko.

W oborach rozpocznie się nowe ży­
cie. W jednej przegrodzie znajdą stę 
krowy najczulej reagujące na dźwięki 
skrzypiec, w innej miłośnice organów, 
w innej entuzjastki Carusa, czy inne­
go mistrza pieśni.

W szlachetnej rywalizacji, nie pa 
trząc na ilość i dobór pasz, kras ul o na 
sze przy dźwiękach muzyki i pieśni 
obficiej niż dotychczas strzykać be 
mlekiem, miejmy nadzieję — nie roz 
cieńczonym wodą, jak rozcieńczone 
fantazją zostały wywody amerykan 
skiego autora.

Holandia ma za dużo krów
N iderlandy zalane mlekiem

Na półkach księgarskich w Szwaj­
carii pojawiło się niedawno dziełka, 
tłumaczone z języka angielskiego, ,0  
zbawiennym wpływie muzyki na do­
jenie krów“. Cudowny temat godny 
pióra amerykańskiego humorysty — 
gdzie ciekawa rozprawa ujrzała czerń 
drukarskiej farby. Tymczasem jednak 
traktat ten o umuzykalnieniu naszych 
krasul i siwul potraktowany został 
przez autora, który sam jest farme­
rem, z głęboką powagą. Może w tym 
i coś jest. Może istotnie, jak twierdzi 
autor, wydajność mleka przy zastoso­
waniu muzyki podczas dojenia wzra­
sta o 5 proc. Trzeba tylko, tak pisze 
twórca tego przełomowego dziełka, 11- 
względnić indywidualne upodobanie 
każdego zwierzęcia. Krowa bowiem, 
to nie takie głupie bydlę, jakby się 
zdawało. Żuje to sobie swój pokarm, 
żuje... i myśli... marzy... tęskni Za 
czym? Czasem podniesie ku niebu 
swój łeb rogaty, wpatrzy się poczci­
wymi. wyłupiastymi oczyma w błękit 
go. Eterycznej muzyki. Tę muzykę 
bezkresny i słucha... bo ja  wiem cze 
chce jej udostępnić autor, by urozma­
icić zwierzęciu tak nudną rzecz, jak 
dojenie.

CARUSO W OBORZE,
Wielokrotne próby przeprowadzo­

n a  przez autora, wykazały—tak przy­
najmniej twierdzi, że najwięcej mleka 
otrzymywał od swych krów ljrzy 
dźwiękach nieśmiertelnego l arusa. 
Po pewnym czasie jednak wartość tej 
podniety malała a przemyślny farmer 
szukać musiał nowych utworów. Gdy 
jedne krowy delektują się Carusem, 
inne wolą bardziej fry wolne, nowooze 
&ne melodie i słowa w stylu niedoeie- 
czonego problemu „Czy Anna jest 
panna?“.

Inne znów nad śpiew przenoszą 
dźwięki instrumentów muzveznych, 
przy czym, rzecz dziwna, żadna nie 
znosi trąb i puzonów. Pewnie; Sama 
dosyć ryczy, tym więcej, im mniej 
mleka daje. Pod tym względem istnie 
je jednak podobieństwo międzv rod/a. 
jem ludzkim i krowim. Im głośniej. 
szv bywa człowiek, tym zazwyczaj w 
odpowiedniej proporcji glupszv.

Najbardziej urzekające są dla krów 
jjwięki skrzypiec, cyter, wiolonczeli 
; organów. Pastuszkowie chętnie przy 

grywają krowom na flecie. Podobno

Licytacja pieluszek
„pięcioraczek"

W Calanda (Kanada) w rodzinnym 
mieście kanadyjskich pięcioraczek o l 
była się licytacja, na której wystawio 
no pierwsze pieluszki, które użyto po 
narodzeniu pięcioraczek. Licytacja 
wzbudziła wielkie zainteresowanie, 
tak że cena szybko szła w górę i w 
końcu za stare gałganki osiągnięto ce 
nę 1240 dolarów. Zbiórkę z licytacji 
przeznaczono na zakupienie Mełizny 
dla domu sierocego w Ontario.

Zła maska
Jedna z wytwórni filmowych w 

Hollywoodzie ogłosiła w prasie, że t-i 
mierzą nakręcić film o Napoleonie i 
poszukuje aktora do głównej roli. Po 
wien aktor film?wy, który od dłuższe 
go czasu nie mógł znaleźć engagement 
postarał się o kilka zdjęć Napoleona, 
i przesłał je następnie owej wytwórni 
oddał je fotografowi do reprodukcji 
filmowej, jako własne podobizny, u- 
biegając się o główną rolę w filmie.

Po kilku tygodniach firma zwróci­
ła mu owe fotografja z adnotacją, że 
niestety, maska jego nie wykazuje do 
statecznego podobieństwa do Napole­
ona.

K raj tulipanami kwitnący i dost., 
wnie niemal płynący mlekiem — ma 
nielada kłopot ze swymi krowami. 
Jest ich poprostu za dużo. Chcąc za­
grożone nadmiarem dostatku rolnic­
two holenderskie uchronić od ciężkich 
wstrząsów należałoby wywieźć s Ho­
landii lub w inny sposób zmniejszyć 
pogłowie o conajmniej 150 tysięcy 
sztuk.

Krowy holenderskie są nietylko li­
czne ale mają z punktu widzenia dzi­
siejszej gospodarki tę ujemną cechę,

Z .Wenecji donoszą, że w ubiegłą 
środę, 3 lutego r. b. maharadża Alva- 
ru opóźnił o pół godziny odjazd po­
śpiesznego pociągu Wenecja—Triest 
Maharadża bawił w Wenecji w ciągu 
8 dni., zwiedzając miasto i okolice. W 
duiu odjazdu przybył na dworzec 
wraz ze swą świtą w ostatniej chwili 
prze odejściem pociągu pośpiesznego. 
Ku swemu przerażeniu jednak m aha­
radża Alvajru, który jest gorliwym 
muzułmaninem, stwierdził,- że luksu­
sowy przedział przydzielony mu przez 
władze włoskie

jest obity świńską skórą. 
Wobec tego, że koran uważa świnie

że dają za dużo mleka. Na jednym z 
konkursów dla krów dających najwię 
cej mleka, nagrodzono krasulę, której 
produkcja mleka wynosiła w stosun­
ku rocznym pokaźną ilość 6.550 l i t r , 
io jest około 18 litrów dziennie.

Dotychczas mawiano, że Holandii, 
położonej przeważnie poniżej poziomu 
morza, czemu zawdzięcza także swą 
nazwę Niderlandów7, grozi zalew wód 
morskich. Zdaje się jednak, że grozi 
jej raczej zalanie mlekiem.

za zwieirzęta „nieczyste", maharadża 
zażądał od przerażonych konduktorów 
aby obicia wr jego przedziale były na­
tychmiast zdarte i zastąpione innymi 
Pomimo całego szacunku, należnego 
tak dostojnemu gościowi, kondukto­
rzy bali się samodzielnie zniszczyć 
własność rządową. Fanatyczny maha­
radża zwrócił się jednak do władz po­
licyjnych, które wreszcie 
udzieliły upartemu muzułmaninowi 
pozwolenia na usunięcie „nieczystych** 

obić ze skór świńskich, 
które naprędce zastąpiono wschodni­
mi dywanami z bagażu maharadży.

Osobliwe psy
Nie gryzą i n ie szczekają

.Według doniesień prasy angielskiej 
do Londynu sprowadzono osobliwe o- 
kazy psów, które nie szczekają i nie 
gryzą. Nowa odmiana rodu psiego po 
chodzi z Afryki Środkowej i znana 
jest pod nazwą Basenii. Gatunek ten 
posiada charakterystyczne cechy zew 
rętrzne, objawiających się w długich 
nozdrzach i silnym uwłosieniu. Mimo 
specyficznych warunków, w jakich 
psy tego gatunku dotąd żyły wśród 
kolonistów czarnego lądu, odznaczają 
się łagodnym usposobieniem i nadzwy 
ezajną czujnością.

W angielskich sferach miłośników 
psów pojawienie się Basenii zostałto 
powitane bardzo życzliwie. Kluby mi 
fośników podjęły się samorzutnie spo­
pularyzowania nowej odmiany wśród 
swych członków. Szczególne zaintere­
sowanie kupnem Basenii—psów wy­
kazały starsze osoby, których drażni­
ła zbytnia agresywność terierra lub 
bernardyna. :if’

620  gatunków herbaty
W Pekinie istnieje specjalna szko­

ła, w której młode Chinki i Chińczycy; 
uczą się rozpoznawać z zamkniętymi 
oczyma różne gatunki herbaty. W tym 
celu uczeń wyrobić musi sobie dosko­
nałe powonienie i nadzwyczaj czuły, 
smak. Absolwenci tej, jedynej na jświa 
cie szkoły, muszą umieć rozróżnić 
przynajmniej 50 gatunków herbaty. 
Liczba ta na pierwszy rzut oka bar, 
dzo wielka, jest znikoma w porówna­
niu do ilości gatunków herbaty, uprą 
wianej w Chinach, a wynoszącej nł 
mniej ni więcej tylko 620.

Ssmoshodem ciężarowym
po dyw anie

W Europie tylko przy wielkich u- 
roczystośc-iach dworskich i reprezen­
tacyjnych wykłada się ulice dywana­
mi. W Oklahiaiie w Stanach Zjedno­
czonych, na J%inej z najruchliwszych 
ulic w yłożono dywan wzorzysty o ro* 
miarach 70 m. * 2.75m., celem wypró­
bowania jego trwałości. Dywan ten, 
przeznaczony dla jednej z sal publicz­
nych, zrobiony jest z specjalnej kom­
pozycji asfaltowej na podstawie z fil 
cu. Chcąc wypróbować jego trwałoś^ 
puszczono przez dywan wszystkie śas 
inochody osobowe i ciężarowe, kursu­
jące na danej ulicy. Zdobny w prze­
piękne, barwne desenie dywan leżał 
przez pół dnia na ulicy i po ukończe­
niu tej oryginalnej próby, nie wy kar 
zał najlżejszego nawet uszkodzenia.

Pół tysiąca lat
muzyki czgańskle)

Muzyka cygańska obchodzi w le- 
cie br. 500-lecie swego istnienia. Z o* 
kazji daty jubileuszowej organizacja 
cygańskie przygotowują w Budapest 
cie wielkie uroczystości i koncerty. —*
Obchody jubileuszowe znajdować się 
będą pod znakiem czarownycb tonów 
muzyki cygańskiej. Do naddunajskiej 
stolicy zjadą reprezentacyjne zespoły 
z Rumunii, Polski, Jugosławii i Oze- 
uiosołwaeji.

Na koncertach odtworzona zostanie 
muzyka cygańska w jej historycznym 
rozwoju. Węgierscy cyganie przygoto 
wują sie do wykonania ognistego czar' 
dasza. Trwające przez blisko dwa ty­
godnie koncerty i przedstawienia o- 
snute liędą na wiecznie świeżych mo 
tywack romansów cygańskich. Łącz­
nie z jubileuszem węgierscy produceo 
ci lokaja zapowiedzieli zorganizowa­
nie wystawy narodowego trunku wę­
gierskiego pod hasłom „W takt walca 

sie tokaj1*,

Albo wojna, albo próżnowanie
Wygodne życie a ra b ó w

Mur oślepiającej białości na tle nic 
ba koloru indygo. W cieniu spoczywn 
Arab, otoczony swym dworem i pial i 
fajkę. Czy są to trzy pokolenia: bab 
ka, matka i córka? Nie — to poprostu 
pierwsza, druga i trzecia żona pana i 
władcy. S tara pomarszczona kobieta 
tuli dziecko owoc trzeciego związku 
rwego małżonka. Obok niej kobieta 
dojrzała o pięknych czarnych oczach 
patrzy przed siebie ze smutkiem i re­
zygnacją. I wreszcie zalotna, brzękają 
ca swemi srebrnemi mandami — ta 
najmłodsza matka maleństwa, załed 
wie 15-letnia dziewczynka, jeszcze nie

wyczerpana zbyt ciężką pracą. Pan 
domu człowiek jeszcze imłody, żywy 
i bystiy. Jego dwie pierwsze żony -- 
biedne stworzenia zużyte ciążką pra. 
cą. Ciężar całej pracy w domu i n>t 
polu spada na kobiety podczas, gdv 
mężczyzna gra w warcaby, pali odwie 
czne narghille i popija kawą. W  tym 
kraju mężczyzna nie pracuje. D li 
tych plemion wojowniczych jedyną 
pracą, która nie hańbi mężczyzny, pa 
na stworzenia, jest... wojna. Praca +o 
dziedzina kobiety, mężczyzna walczy 
— albo próżnuje.

{■rS j -: -  -mm
I ł l d W f ł  pieniędzy nie tałuj, gdy* ono daje Cl I i II# rozrywkę, ono Cię uczy, Informują I jest

Twoim przyjacielem, co Cię odwiedza codziennie. Słota czy po­
goda „Expres Zagłębia" zjawia się w domu Twoim na „dzlefi
dobry".   . - = = 5 = ^  *

EXPRES ZAGŁĘBIA'' w prenumeracie kosztule miesięcznie 
z odnoszeniem da domu tylko z ł. Ł - .  A więc zaprenumeruj 
natychm iast 1 —1

Obicie ze świńskich skór
iUopoty maharadży Alvaru w Wenecji



,Strajk okupacyjny
w  mieszkaniu ukochanej

I CZŁOWIEK PRZED SĄDEM.

W miejscowości Lxeisior S p u a g s  
30 letni H erald  H ulen przy wiązał se-j 
łańcuchem do fotelu w mieszkaniu 
‘-0-ietniej F lo renceH uilbu tt i oświad­
czył jej, że póty się z m iejsca ;ne ru- 
5zy, póki ona me zgodzi się w yjść za 
niego zamąz.

Florence długo próbowała persw a­
zji, a gdy ta  nie pom agała i połnoc 
mmęia, wyniosła się z własnego domu 
do przyjaciółki.

W łaśnie widzimy ją  jak  < puszcza 
mieszkanie.

Czupurna Jadzia
Komu chce się wjjść na ulice w P°- 

thniurny słotny dzień, kiedy nabrzmiałe 
krople deszczu ze śniegiem natrętnie prze 
inkają za kołnierz, a lepkie zimne bioto 
nieprzyjemnie chlupocze w słabo pod że­
lowanych pantoflach?

Nikomu.
Nie wiec dziwnego, że kiedy p. Sabina 

Zajczyk powiedziała swojej służącej, Ja ­
dwidze Jagło, żeby przyniosła 7. apteki 
proszę kod bólu głowy, panna Jadwiga 
wzruszyła ramionami:

— Na takie błoto nie wyjdę! Nogi 
mnie przemokną!

— Jadzia! — oburzyła się chlebodaw­
czy ni. — Jak ja mam silny bći głowy, to 
Jadzia nie chce iść?

— A co mnie panina głowa obclioozi? 
Dosyć, że za te pare złotych podłogi pil­
nuje ł eby sic kotlety nie spalili! łlo gin 
wy mnie pani najmała, czy do mieszka- 
mc,

Fani domu poczuła, że władza wymy­

ka jej sie z rąk. Tupnęła nogą.
— W tej chwili przynieś mi yicszek- 

Zrozumiano.
Ale tupniecie nogą nie podziałało 

również na nieugiętą pracownice domową
— Przyniosę, jak sie wypogodzi! A 

zceszą proszek pani nie pomoże. Bo pa­
nią głowa boli nie z choroby, tyko z py­
skowania. Na taki ból to naj'cpiej w u ty 
uapehać w gebe i przez trzy dni me i-te 
gadać, ilbo też poprosić kogo, żeby wal- 
kicm od ciasta pare razy w łeb grzmotnął

Pani Zajczyk aż pobladła z gniewu.
— Jadzia! — wrzasnęła strasznym 

głosem. — Albo Jadzia w tej chwili wy 
chodzi do apteki, albo wogóte odchodzi!

— Owszem Ódejde, odejdę! I tak mi 
już to miejsce zbrzydło! Co dzień 11a o- 
biady tylko siekanina. Mej narzeczony 
od tego jedzenia już osłabł.

— W tej chwili wynosić sie’ — ryki»ę- 
ła nie panując nad sobą pani 7.

— Wolnego! Wolnego! Nie w tej ehwi

W BIURZE.
— Jak to , w czoraj pan objął posadę 

? dzil już pan żąda zaliczki m iesięcz­
n e j1? A co będzie, jeżeli p an  naprzy- 
kłąd ju tro  umrze?

— O, panie dyrektorze! Pracowa­
łem już w wielu firmach, często bra- 
>em zaliczki, ale na coś podobnego ni­
gdy sobie nie pozwoliłem.

3WJ

■

Na cześć nowonarodzonego syna nast ępcy tronu włoskiego dano 101 strza­
łów armatnich.

Antoni Hram

UPIORNA NOC MIŁOŚCIm m ^sm
Wsp6łGz@sna p o p leść  sansac^jtia

3)
Rozdział I.

Człowiek, który spadł z nieba.
B yła noc. Pogodna, letn  a uuc, n a ­

k ry ta  g ran a tó w jm  baldachimem nie- 
bu, utkanego nn bardam i bijozczącjcif 
klejnotów — gwiazd. I kiedy jedne 
gw iazdy m iugaly  wysoko, uczepione 
olbrzym iej kopuły nieba, inne, może 
m e tak  w yraźne 1 św ietliste, drgały 
w szeioko rozlanej tail, jeziora. M rok 
iTa wodę padał dopiero w tym  m ej- 
Sou, gdzie zw artą, nadbrzeżną ścianą 
ciem niała n ieprzeby ta  gęstw a sta re  
go boru. Zaczynały się tu ta j rozlegle 
tucholskie lasy, biegnące aż hen, poza. 
granicę kraju .

Cisza stała w przezroczystym , n a ­
grzanym  letnim  upaleni powietrzu

W iktor Ruteoki nie spal, choć cala 
.w ioska, rozłożona w niew ielkiej odle­
głości od wschodniego brzegu jeziora, 
pogrążona już była wre sme. On lu- 
bial w takie pogodne noce błądzić sa 

: m otnie w śród pól, odurzających zapa 
choin zieleni i rozkwitłym i kwiatam i,

' i szerokich, rozkołysanych łanów doj­
rzew ających zbóż.

W reszcie, okrążyw szy okólne pola, 
m okry od rosy, przychodził nad jezio­
ro i, siadłszy nad  bizegiem , długo, alu 
go w patryw ał się w ciemną, spokojną 
toń wody.

Po całorocznej, żmudnej pracy na 
uniwersytecie, chciał odpocząć. I  dla­
tego w łaśnie nie w ybrał k tórejś ze 
znanych, szeroko reklam ow anych m iej 
8COWOSC1 kuracyjnych czy wypoczyn­
kowych, ale tę właśnie, prawdziwie

polską wics, malowniczo rzuconą 
pośród wielkopcłsKich równin. W ie- 
dział, że tu  odpocznie i z nowym za- 
1 asem  sił wróci do pracy.

I  teraz  więc, choć północ dawno 
minęła, siedział nad brzegiem jeziora 
oczarowany ukojną ciszą 1 pięknem 
natury .

— W praw dzie czas już do domu, 
ale odeśpię to ju tro  — pom yślał, nie 
Kwapiąc się do odejścia.

Nagłe drgnął. — Cóżny to miało 
znaczyć? — powiedział sam do siebie, 
nadsłuchując z uwagą.

— Tak; nie mylę się... A jednak 
to praw ienie możliwe... — zastanaw iał 
się dalej. — W tym  miejscu i o tej 
porze?.. — Pow stał i zadarłszy głowę 
do góry, począł p ilnie w patryw ać się 
w niebo, nie wierząc zrzesztą, aoy coś 
kolwiek mógł tani zobaczyć. A p rze ­
cież najw yraźniej słyszał cichy, stłu ­
miony warkot, przypom inający p r a ­
cę m otoru i Śmigla samolotu.

— Chociażby leciał jaknajw yżej. 
powinieniem przy  takiej pogodnej p o  
cy zauważyć światełko — rozumował, 
tymczasem nic. Czyżbyśmy więc mieli 
do czynienia 7. obcą m aszyną, specjal­
nie nieoświetloną?,.

Rozbieżne i często sprzeczne my­
śli poczęły tłuc się po głowie za in try ­
gowanego studenta. W ylduczoneni by 
'o, aby się mylił, a jednak nie po trafił 
sobie +n'-o Tod-v/vc-io wvłłmrwezvó.

— Przypuśćm y nawet najgorsze: 
jakiś wywiarl obcego państw a, — roz­
m yślał dalej — to musimv wykluczyć 
celowość tego rodzaju przedsięw zię­
cia wśród nocy i w okolicy najm niej 
do tego odpowiedniej... A  jednak...

Zanim Rutecki zdołał rozważyć 
wszystkie za i przeciw powziętym hi­
potezom, ów niepokojący gc w arkot 
począł stopniowo oddaiać się, p rzyci­
chnę, aż wreszcie poprzednia cisza za­
legła całą okolicę, pogrążoną w spo­
kojnym. beztroskim śnie.

W iktor postanowił więc wrócić na 
swą stancyjkę, odnajm yw aną u jedne 
go z zam ożniejszych gospodarzy.
At, głupstwo... nie w arto myśleć — 
zdecydował i., zdębiał nagle, m etyle z 
er,.estrachu, co raczej ze zdumienia, 
iakie na  newien okres czasu odebrało 
mu wszelką władzę.

Na wysokości kilkuset metrów nad 
ziem ią dojrzał jakąś ogromną, ciemuą 
plamę w kształcie kuli czy koła, która 
z dość znaczną szybkością zbliżała się 
do ziemi.

A le już w kilkanaście sekund póz 
niej Rutecki, ochłonąwszy z pierwsze 
go w rażenia, dostrzegł, że ów c-emny 
przedm iot ma kształt półkolisty i zwie 
sza się od niego, er kilkum etrow ej od­
ległości, słabo zarysow ana sylw etka 
człowieka.

— Spadochron... — przem knęła Rn 
♦eckiemu błyskawica myśli i. praw ie 
bezwiednie, kierow any podświado­
mym odruchem, ukrył się za najbiiż 
«za kępa nadbrzeżnych zarośli. Uczy­
nił . to w pore, bo wkrótce olbrzymia 
płachta spadochronu z cichym szele­
stem opadia na ziemię praw ic w tvm 
•nieiscu, gdzie stał przed chwilą, na­
kryw ając soba ów tajem niczy balast, 
o ksztełlach człowieka,

Bliskość opadnięcia spadochronu 
od m iejsca ukrycia studenta, bv?a mu 
mocno na rękę. Z dalszej odległości, 
pomimo pogodnej nocy, miałby jed­
nakże znacznie u trudnioną obserwa­
c j ę .  Tymczasem stąd, sam będąc do­
łu ze ukrvtvm , mógł śledzić każdy 
-uch podejrzanego in truza.

Jakoż  widział teraz w yraźnie, że 
cię/kie i duże płótno poczęło się szyb- 
ivo poruszać z charakterystycznym  
szelestem, odsłaniając wreszcie bar­

lii A dwutygodniowe wymówienie to ple# 
Pani Zajczyk uie chciała jednak c.e- 

kać aż dwa tygodnie Zbiegła sama do 
apteki, połknęła trzy proszki, żeby się u- 
spokoić i przy pomocy dozorcy wyeksmi 
towala oporna służącą.

Energiczna Jadzia wystąpiła do Sąlu 
Pracy o odszkodowanie. Sąd jednak u- 
innł, że niepitsłuszetńsfwo upoważnia do 
natychmiastowego wydalenia i powódz­
two oddalił.

Dobry żart
ZGUBA.

— Przypom inasz sobie, m oja ko­
chana, przed rokiem  zgubiłem pap ie­
rośnicę. Przeszukaliśm y oałe m ieszka­
nie bez skutku . W yooraź sobie, w czo­

ra j  ubrałem  się w popielaty  g a rn itu r, 
k tó ry  wówczas m iałem na sobie, i zga 
dnij co znalazłem?!

Papierośnicę?!
— Nie, ale dziurę, przez k tó rą  mi 

w ypad ła !

ZŁOŚLIWOŚĆ.
— J a  m iałam  w życiu w ielkie po ­

wodzenie! — chwali się znana a k to r­
ka, pani X. — N aw et jeden król leżał 
u mych nóg!

— Bardzo możliwe!—przeryw a j^j 
koleżanka — ty  zawsze tak  n iezg rab ­
nie trzym asz k a rty , że ci w ypadają, z 
rąk!
Z RO ZM ÓW EK M A Ł Ż E Ń SK IC H

— Pam iętaj, że Umiej drugiej żo- 
ny, jak ja  me znajdziesz!

— To mnie bardzo pociesza!

P Y T A N IE .
D októr M. ma ośmioletniego syn­

ka. — Chłopczyk duzo czyta 1 zamę­
cza ojca pytaniam i. Ostatnio, po p rze­
czytaniu książki o bonaterskich czy­
nach R yszarda Lwio Serce, zwrócił 
się do ojca z takim  pytaniem :

— Tatusiu, jak  R yszard Lwie Ser­
ce zachoruje na serce, 1o do kogo on 
pójdzie, do doktora, czy do w eteryna­
rz a?

czystą postać człowieka w lotniczych 
kombinezonach.

— No, chwała B o g u !. — westchnął 
tam ten po polsku, w yprostow ując 
swą pokaźną figurę. — Szczęśliwie 
v \  lądowaliśmy, — monologował da­
le j , '— a mało brakowało, abyśm y wo 
dowali... brr... - -  otrząsnął się, spoglą 
dając na brzeg jeziora. — Przym uso­
wa kąpiel z takim  balastem  mogła się 
, kończyć tragicznie — zauważył. - 
Opatrzność jednak czuwa, bo bliskość 
jeziora jakby w sam raz dla mnie po- 
u \  śiana. N ie będę potrzebował rozmo 
cut ognia, k tóry łatwo mógłby spro- 
vadzic niepotrzebnego gościa.. A nrze 
cież należy się. szybko pozbyć tego 
kom prom itującego balastu.

— W każdym  razie dobrze się za­
częło — ciągnął po chwili, zdejm ując 
kombinezony. — W  nową rolę wsze­
dłem od chwili lądowania aa  tej go­
ścinnej ziemi, gdyż pierwsze s łcu a  
wypowiedziane po polsku. Nie wolno 
mi więc już odtąd zapominać, że je ­
sieni Polakiem  z krw i 1 kości... W ła­
dysław  Grabski... he. lie, he!... — za­
śmiał się, może naw et zagłośno, jak  
na tego rodzaju konspiracyjne poczy­
nania. M usiał wszakże czuć się tu ta j 
najzupełniej bezpiecznym, gdyż 1 przy 
dalszych czynnościach nie zachowy­
wał specjalnych ostrożności.

Rutecki z najw yższym  napięciem 
śledził każdy ruch nieznajotnego _ i 
chw ytał każde słowo, notując je sobie 
w pamięci. Cieszył się, ze w tak  k ró t­
kim przeciągu czasu potrafił dowie­
dzieć się już tyle, tern niem niej jed­
nak dręczyła go nieopanow ana cieka­
wość w kwesti bezsprzecznie najw aż­
niejszej, a  mianowicie, w jakim  celu 
ren tajem niczy, noszący się niew ątpli­
wie z jakim iś zbrodniczymi zamierze­
niam i, człowiek, odbył niebezpieczną 
nodróż na spadochronie z sam olotu i 
dlaczego tu  w łaśnie wylądował?..

c. d. n.


